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ca Pô rzebiI r ;. ' ° d  „ „ T Ł C U O w e g o .

.S C na przejście

Hi,
^  trasy konduktu na

K ;  Pa,Cry s , Ustaw>ły się zw ar­
li,, ! len-;,," °koło\v. nni;.;:

rano wzdłuż

0w> policji, człon
•’h . Cz-skich, tworzo-
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Gdy kondukt żałobny doszedł 
do Dworca W ilsona, przed trum ­
ną przedefilowały biorące udział 
w pogrzebie oddziały.

stały przewiezione specjalnym po­
ciągiem na otwartym wagonie do 
Lan, gdzie w późnych godzinach 
popołudniowych odbyło się złoże­
nie do grobu, w którym spoczy­
w ają już zwłoki małżonki Prezy-

na froncie południowym w Hiszpanii

Z Dworca W ilsona zwłoki zo- denta M asaryka.

Dowódca VIII-go korpusu armii 
rządowej działającej pod Pozoblan 
co przesłał ministrowi obrony na 
lodowej telegram, w którym o- 
świadcza, że w wyniku działań,

Szatański pian Japończyków
Pragną obrócić NanHin w ruinę

Komentując decyzję japońską 
bombardowania Nankinu, oficjal­
ne koła chińskie podkreślają, że 
bombardowanie miasta bynaj­
mniej nie załamało ducha ludno­
ści, przeciwnie — przyczyniło się 
do wzmocnienia woli obrony.

W kołach oficjalnych podkreśla 
ją, że zarówno Rząd, jak i ludność 
chińska nie skapitulują nawet w 
wypadku całkowitego zniszczenia 
miasta.
CEL NALOTÓW JAPOŃSKICH.

Koła japońskie sądzą, że znisz­
czenie Nankinu skróci czas trw a­
nia działań wojennych, demorali­
zując wojska chińskie, stawiające 
opór pod Szanghajem.

Zdaniem tych kół, pierwsze 
bom bardowanie Nankinu w dn. 14 
i 15 września, nie było przygoto­
wane. Brak przygotow ania do 
nalotów, pociągnął za sobą duże 
straty. Oficjalnie podano, że S 
samolotów zostało zniszczonych, 
natomiast kola dobrze poinformo­
wane obliczają straty  na 25 sa­
molotów. W  przyszłości bom bar­
dowania dokonywane będą z zi­
mną krwią po skrupulatnym przy 
gotowaniu. Ok. 100 samolotów 
nowego typu, poprzedzanych do­
stateczną liczbą aparatów  myśliw­
skich, zarzuci Nankin bombami 
zapalającymi.

Za zniszczeniem Nankinu pój­
dzie prawdopodobnie zniszczenie 
Hang-Czeu i dwóch linij kolejo­
wych, wiodących do Szanghaju, 
co utrudni zaopatryw anie wojsk 
chińskich i przyspieszy całkowi­
tą demoralizację 1 kapitulację 
Rządu nankińskiego.

SO BOMB NA NANKIN.

Podczas poniedziałkowego na­
lotu 50 samolotów japońskich" na 
Nankin, rzucono około 80 bomb. 
Kilka bomb wybuchło przed gma­
chem ministerium przemysłu. — 
Bomby te uszkodziły położone w  
pobliżu dorny^

Agencja chińska Central News 
donosi, że wczorajszy raid japoń-
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' sn'Cẑ cv^8u konduktu szli sW na Nankin pociągnął za sobą 
k • en,. - Izby Deputowa- 55 ofiar zabitych i rannych. 50 do- 

-- mów zostało zniszczonych. 6 sa­
molotów japońskich zostało strą­
conych.

NALOT NA KANTON.
30 japońskich samolotów, mimo 

dobrze przeprowadzonej obrony 
przeciwlotniczej!, zbom bardow ało 
Kanton.

Obrona przeciwlotnicza została 
zawiadomiona z Macao o zbliża­
niu się samolotów japońskich. — 
Chińska artyleria przeciwlotnicza
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X  sta 'l księża 
kościoła Braci

dńocześnie w ystartowały eskadry 
chińskie, nawiązując walkę po­
wietrzną.

W edług informacyj ze źródeł 
chińskich, strącptie zostały dwa 
samoloty japońskie.

AMERYKANIE 
POSPIESZYLI s i ę

Ambasador St. Zjedn. wraz z 
personelem am basady udał s^ę na 
pokład statku „Luzon". Członko­
wie am basady włoskiej również u- 
dali się na kanonierkę, jednakże 
am basada jest nadal otw arta, a 
personel; jej ma tam udaw ać się co 
dziennie dla załatwiania spraw. 
W  amerykańskich kołach wojsko­
wych panuje uczucie głębokiego 
rozgoryczenia z powodu decyzji 
am basadora w sprawie ew akua­
cji.

SPRAWA BLOKADY 
BRZEGÓW.

Ministerium spraw zagr. w To­
kio, potwierdzając odbiór noty 
brytyjskiej w sprawie blokady wy 
brzeży chińskich’, stwierdza, iż

ze strony brytyjskiej nie zachodzi 
wypadek akceptacji zasad legal­
ności blokady, lecz wymiana not 
w prow adza pewną współpracę-- - 
która .pozwoli na uchylenie moż­
liwości powikłań.

50 TY5. CHIŃCZYKÓW 
W PUŁAPCE

Japońskie władze wojskowe po­
twierdzają wiadomość, że 50 tys. 
Chińczyków znalazło się w pułap­
ce. Okrążeni oni są przez wojska 
japońsko - mongolskie.

Na froncie Szanghaju wojska ja ­
pońskie na odcinku Lotien - Czen 
podjęły generalną ofensywę p rze­
ciwko w-ojskom chińskim, które są 
jakoby w  odwrocie w  kierunku na 
Kiating i Nansiang.

Oddziały japońskie zaatakow-a- 
ły prawe skrzydło armii chińskiej 
pod Men-Kiau-Uan. Stanowiska 
chińskie przecinają drogę w miej­
scu położonym o 2 i pół km. na 
wschód od Liu-Hang. Są liczne 
dane, że operacje japońskie na tym 
odcinku będą niezwykle utrudnio­
ne. (PAT.!

przeprowadzonych w niedzielę, 
wojska rządowe panują nad kole­
ją prow adzącą do Pennaroya.

Praw e skrzydło oddziałów rz ą ­
dowych zajęło pierwsze domy w 
Granja de Torre Hermosa. Kawa­
leria zaś zajęła drogę łączącą to 
miasto z Azuaga.

W  strefie Valsequillo wojska 
rządow-e zajęły ostatnie okopy nie­
przyjacielskie pod Sierra Tejonera, 
zdobywając wiele karabinów m a­
szynowych.

W skutek gw ałtownego ognia 
artylerii powstańczej, oddziały rzą­
dowe musiąły się cofnąć, lecz pod­
czas przeciwnatarcia rozbity został 
batalion powstańczy. Inny ba ta ­
lion został całkowicie zniszczony 
w czasie ataku na Granja de T or­
re Hermosa.

Komunikat urzędowy m iniste­
rium obrony narodowej z dn. 20 b. 
m. podaje, że na froncie północ­
nym powstańcy przedostali się na 
c-dcinek wschodni w zgórza Mon- 
toria naw prost Carriles, po czym 
przez Sierra Horcada posunęli się 
naprzód w kierunku góry Benzua.

We wtorek nieprzyjaciel podej­

mował daremne ataki na Piedras 
Blancas.

Na froncie południowym wojska 
rządow-e, działające na odcinku 
Pozoblanco posunęły się naprzód 
w kierunku Sierra Tejonera oraz 
przez Sierra Mulva.

Inne kolumny posunęły się o 12 
km. naprzód poprzez Sierra Her­
rera pomimo silnego oporu nieprzy 
jaciela. Napór wojsk rządowych na 
tym odcinku trw a nadal.

*
Według wiadomości powstańczych 

w Asturii oddziały powstańcze zajęły 
16 wsi. Rząd owcy stawiali zacięty o- 
pór. Jedna z drobnych kolumn po­
wstańczych znalazła na zdobytych 
stanowiskach przeszło 100 poległych 
żołnierzy rządowych.

Na froncie madryckim rządowcy 
trzy razy usiłowali atakować na te­
renie Miasta Uniwersyteckiego stano 
wiska powstańcze wokół szkoły rolni, 
czej. Na froncie Cordoby rządowcy 
atakowali stanowiska na odcinku Pen 
naroya. Na odcinku Granja rządowcy 
atakowali stanowiska powstańcze, u- 
żywając dużo czołgów i samochodów 
pancernych.

Czarna ospa w Mandżurii
Z Mantłżukuo donoszą o szerze­

niu się tam czarnej ospy. Dotych­
czas zanotowano ponad 200 wy­
padków’ tej choroby.

Dla przeciwdziałania szerzeniu

się zarazy, utworzono wzdłuż po­
łudniowo - mandżurskiej linii ko­
lejowej i dokoła Hsimg-King licz­
ne kwarantanny.

Chińskie biuletvnv wo'ennp

Pogróżki czy realna zapowiedź?
Korespondent genewski „Daily 

Herald" donosi, :‘e ministrowie 
Eden i Delbos odbyli naradę na 
temat polityki obu Rządów, jaką 
należałoby prowadzić w razie 
gdyby Mussolini wysłał większą 
ilość wojsk do H iszpanii.

W e Francli

W edług dziennika, Francja i  W. 
Brytania wycofają się całkowicie 
z polityki nieinterwencji w Hisz­
panii, jeżeli Mussolini rzeczywi­
ście wyśle większe oddziały do 
Hiszpanii. (PA T .).
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Vars w  odległości 15 km. od stacji 
Angouleme wydarzyła się kata­
strofa kolejowa.

Dwa ekspresy, dążące do Pary­
ża, zderzyły się. Pierwszy z eks­
presów przybył na stację Angoule- 
me z Bordeaux o godz. 22 min. 7, 
odszedł o godz. 22.13, następny 
dodatkowy ekspres wprowadzony 
na okres letni, wyszedł ze stacji 
Angouleme o godz. 22.20.

Pierwszy z tych pociągów wy­
koleił się w  pobliżu Vars, drugi 
zaś nie mając sygnałów ostrzegaw

wykolejonego pociągu.
O godz. 5-ej rano nadeszła tu 

wiadomość, że liczba zabitych w y­
nosi 8 osób. Rannych jest 25 osób. 
z czego 15 bardzo ciężko.

Na miejscu katastroty rozgrywa 
ją się rozdzierające sceny. Pasaże­
rowie poszukują swych towarzy­
szy podróży, krewnych. Jeden z 
wagonów został rozbity dosłownie 
w drzazgi. Pomiędzy zabitymi trzy 
osoby należą do jednej rodziny. 
Akcja ratunkowa trwa w dalszym 
ciągu.
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Obawy o los Huberta Wllkinsa
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Na murach większych miast 
chińskich są rozklejane dużych 
rozmiarów biuletyny wojenne, 
które informują ludność o prze-

rozpoczęła gw ałtow ny ogień. Je -b ie g u  w o j n y  z  J a p o n i ą  i  sta ra ją

się ją podtrzymać na duchu.
Zdjęcie nasze przedstawia gru­

pę Chińczyków przy biuletynach 
wojennych na murach Nankinu.

Z wyspy Rudolfa donoszą, że 
od poniedziałku panuje tam pogo­
da i jeżeli warunki atmosferyczne 
nie ulegną zmianie, to samoloty 
ekspedycji lotnika Szewelowa wy­
ruszą w  kierunku północnym na 
poszukiwania Lewoniewskiego. Po 
szukiwania będą prowadzone mię­
dzy 28 stopniem 35 min. szeroko­
ści północnej i 120 st. długości za­
chodniej w promieniu 150 km.

WILKINS ZAGINĄŁ 
Agencja Reutera donosi, że 

od soboty brak jest wiadomości o 
lesie znanego podróżnika i lotnika 
sir Huberta Wilkinsa, który 19-go 
sierpnia wyruszył samolotem z 
Edmonton w stanie Alberta z 4-ma 
towarzyszami, udając się na poszu 
kiwanie zaginionego lotnika so ­
wieckiego Lewoniewskiego.

Istnieje obawa, że samolot 
Huberta Wilkinsa uległ katastrofie
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Kłopoty Brazylii z nielojalnymi Niemcami
Niedawny artykuł „T im es‘a “ o- 

m aw iający wzmożeni* ruchu o rg a ­
nizacyjnego niemieckich narodo- 
>vo - „socjalistów " w  Brazylii, wy 
w ołał żywe echo' w całej prasie 
brazylijskiej o raz  interpelacje w 
Izbie Deputowanych.

Oburzenie Brazylian wywołały 
ujawnione fakty przyjm owania na 
pokłady niemieckich statków  ko­
biet, spodziew ających się rozw ią­
zania dlatego, aby dziecko urodzo 
ne pod niem iecką banderą posia­
dało  obyw atelstw o niemieckie a 
nie brazylijskie.

Pow ażne ] um iarkow ane pismo 
„Diario de N oticias" zamieszcza 
artykuł p. t. „Quousque Tandem " 
(jak długo jeszcze) zaś wielki

dziennik „Globo" wysłał do BIu- 
mena-u, centrum niemieckiego osa­
dnictw a w stanie Santa C atharina 
trzech spraw ozdaw ców , którzy 
nadsyłają stam tąd obszerne spra­
wozdania.

Jedno z pism pomieszcza „czar­
ną listę", zestaw ioną przez naro­
dowych - „socjalistów " z nazwisk 
Niemców niesolidaryzujących się 
z ich ruchem, a w zyw ającą rów ­
nocześnie do ich bojkotu.

***
W  stanie St. C atharina guberna­

tor Nereu Ramos zarządził zam ­
knięcie kilku szkół niemieckich w 
tamtejszych ośrodkach emigracji 
niemieckiej. Przy tej okazji prasa 
w skazuje na anomalię, iż w niek-

Belgia pretenduje do Rady Ligi
Minister Spraw Zagranicznych 

Belgii Spaak otrzymał upoważ­
nienie swego Rządu do wysunię­
cia kandydatury B elgii na m iej­
sce niestałe w Radzie Ligi. Po od­
padnięciu kandydatury hiszpań­
skiej kandydatura Belgii wysunię­
ta będzie przez państwa, będące

członkami Rady, a mianowicie 
przez państwa Skandynawskie, 
Bałtyckie i  Małej Enłemty, a po­
nad to ma zapewnione poparcie 
dominiów angielskich i państw 
południowo-amerykańskich.

W tych warunkach wybór Bel­
gii nie nasuwa wątpliwości.

Sprawa zatargu w hutnictwie
Zagłębia Dąbrowskiego

Arbiter ministerium opieki spo­
łecznej w sprawie zatargu w hut­
nictwie żelaznym Zagłębia Dą­
browskiego p. naczelnik Prenier 
odbył dalsze konferencje z prze­
mysłowcami metalowymi, a nastę­
pnie z organizacjami robotniczymi.

Obie strony przedłożyły nacz. 
Prenierowi swe żądania. Zapowie­
dziane wydanie orzeczenia arbitra­

żowego nastąpi w przyszłym ty­
godniu.

W czasie swego pobytu w Z a­
głębiu Dąbrowskim nacz. Prenier 
zajmował się również zatargiem 
zarobkowym w  Górnictwie odby­
wając w tej kwestH konferenje z 
Radą Zjazdu Przemysłowców Gór­
niczych i Związkami Górników.

(PAT.)

O umową zbiorową
w hutach butelkowych

W poniedziałek, 20 b. m., roz­
poczęte zostały pertraktacje o za­
warcie ogólnopolskiej umowy 
zbiorowej dla wszystkich hut 
szklanych butelkowych. Rokowa­
nia tc prowadzone są w Minister­
stwie Opieki Społ. pod przewod­
nictwem p. radcy Wengierowa. U- 
dział bierze w nich z jednej stro­

ny Związek Przemysłowców Hut­
niczych, robotników zaś reprezen­
tuje Ccntr. Związek Robotników  
Przemysłu Chemicznego.

Na podstawie dotychczasowego 
przebiegu rokowań istnieje możli­
wość polubownego* załatwienia 
sprawy bez prowadzenia akcji 
strajkowej.

Zastępczy obowiązek wojskowy
Ministerium spraw wewnętrznym 

wydał okólnik do wszystkich wojewo­
dów i starostów w sprawie zastępcze, 
po powszechnego obowiązku wojsko­
wego.

Zarządy gmin i PKU. powinny nie­
zwłocznie sporządzić spisy osób, pod- 
legających zastępczemu powszechne­
mu obowiązkowi wojskowemu ora.:

plnny robót i jeszcze w roku bież. jw. 
wołać te osoby do wykonania pracy, 
uruchamiając roboty z zakresu za­
stępczego powszechnego obowiązku 
wojskowego.

Osoby obowiązane do pracy powin­
ny być zatrudnione w gminach zamie­
szkaniu.

Na Sląslcu Opolskim
W\yn Polacy w hitlerowskim w ązien u

„Katolik" opolski donosi, że spo 
śród uwięzionych w opolskim wię 
zieniu policyjnym młodych Pola­
ków ze Śląska Opolskiego, któ­
rych spraw a została przekazana 
do „Voiksgerichtshof" w Berlinie, 
wypuszczono na wolność w p ią­
tek ub. W iktora D onata ze Strze­
lec i S tanisław a Goinołę z Gąsio- 
rowic pow. strzeleckiego. W w ię­
zieniu nadal pozostają 22 osoby. 
Z 5-ciu uwięzionych młodych Po­

lek dotąd nie zwolniono żadnej.
Równocześnie „Nowiny Codzien 

ne“ podają, że w sobotę ub. zwoi 
niono dwóch dalszych młodych 
Polaków  z policyjnego więzienia 
w Opołu, m ianowicie p. Francisz­
ka Pykę z M okrołan pow. Strzele­
ckiego i Engelberta M roza z Zale­
sia pow. Strzeleckiego. W więzie­
niu pozostaje jeszcze 20-tu mło­
dych Polaków.

ilrssgt'-Lupin Hr. 2
aresztowany na wyścigach

tfc czasie niedzielnych wyści­
gów w Longchanips pod Paryżem  
policja kryminalna aresztowała 
na torzc wyścigowym poszukiwa­
nego oddawna gentlemana - wła­
mywacza, który uchodzi od szere­
gu lat w Paryżu za postać odpo­
wiadającą powieściowemu Arse­
nowi Lupin.

Aresztowany Sergiusz de Lenz 
znany był przed 10 laty z sensa­
cyjnych procesów sądowych o

włamania. Wystąpienia jego w są­
dzie nacechowane były dowcipem  
i elegancją, zwłaszcza w stosunku 
do kobiet, które okradł i oszukał. 
De Lenz poszukiwany był od ro­
ku przez - olicję w związku z o- 
kradzeniem słynnego muzeum pa­
ryskiego Cognac Jay, z którego 
zniknęły kosztowności i klejnoty 
starożytne ogólnej wartości pół 
miliona franków.

tórych municypiach w  stanie St. 
C atharina naw et urzędowe rozpo­
rządzenia prefektów ogłaszane są 
nieraz w  języku niemieckim.

(PA T).

Przegląd p r a s y
POLITYKA ZAGRANICZNA 

POLSKI.
W „Kur. Warszawskim" B. K. 

bardzo trafnie polemizuje z „Cza­
sem", który niedawno rozentu­
zjazmował się „sukcesami" (!)  
polskiej polityki zagranicznej i o- 
świadezył, że największym .„suk­
cesem" polskiej polityki jest 
„normalizacja stosunków sąsiedz-

B H H M H n B B B H B m
Tak, jak nie padnie piorun z bezchmurnego 

nieba, takiamo nie wygra na loterii ten, kto 
nie zaopatrzył się w los loteryjny. 55
■ra«iinirnnpssHagw m  wmmu i m u i  m 11

W Tunisie

Awantury marynarzy-faszystów
Wielka manifestacja lewicowa

Agencja Havasa donosi z Tuni­
su, że w niedzielę około godz. 18 
50-ciu członków załogi włoskiego 
statku szkolnego „Americo Ves­
pucci" oraz statku „Colombo" do­
prowadziło do rozruchów w  mie­
ście.

Oba te statki stoją w porcie od 
kilku dni. Marynarze w niedzielę 
wieczorem wtargnęli do lokalu zaj 
mowanego przez „Włoską Ligę 
Praw Człowieka" oraz do miesz­
czącego się w tym samym lokalu 
dziennika antyfaszystowskiego „ita 
liano di Tunis".

Marynarze zniszczyli urządzenia 
zarówno Ligi jak i redakcji. Sekre­
tarz Ligi niejaki Joseph Micelli u- 
siłował bronić się pistoletem, lecz

kula jednego z marynarzy powaliła 
go. Po zsiszczeniu lokalu, maryna 
rze rozpierzchli się. W czasie u- 
cieczki, która m. in. odbywała się 
przez balkon, jeden z marynarzy 
spadł na trotuar i ciężko się pora­
nił, drugi został ranny kulą pisto­
letową. Policja przeprowadziła 
szereg aresztowań. Na wieść o nai 
ściu, ugrupowania lewicowe ludno­
ści miejscowej zorganizowały wiel­
ką manifestację, która odbyła się 
w spokoju.

W sprawie tych zajść „le M atin" 
donosi, iż dotychczas aresztow a­
no 8 osób, w tym dwóch kadetów.

W szczęto natychmiast śledztwo, 
które pozwoliło ustalić, iż najście 
było dokonane z premedytacją.

Niemieckie manewry a Anglia
(Od naszego londyńskiego korespondenta).

Anglia z wielkim zainteresowa­
niem śledzi tegoroczne manewry 
jesienne w Niemczech.

Powodem zainteresowania An­
glii nie jest okoliczność, iż na 
manewrach tych obecny będzie 
jako gość Mussolini, ani też 
wzgląd na wielkie jednostki, któ­
re wezmą udział w ćwiczeniach, 
obliczają liczbę uczestników w 
manewrach na 250 tys. żołnierzy, 
ani też to, że odbywać się będą 
wzdłuż wybrzeży morza Północ­

nego i Bałtyku w Meklemburgii i 
Pomeranii. Anglików interesują 
przede wszystkim ćwiczenia z de­
santem wojennym, które stanowić 
mają jedną z części programu te­
gorocznych manewrów.

Ze względu na te ćwiczenia je- 
dzie na manewry niemieckie z ra ­
mienia armii angielskiej główno­
dowodzący na angielskim wybrze 
żu wschodnim.

A. E.

E c h a  za m a c h u  
na łódź podwodną

W edług depeszy, otrzymanej 
przez „Petite Gironde" faszystow­
ski major Troncoso przewieziony 
został w ciągu nocy samochodem 
do st. Jean de Luz.

M ajora Troncoso wprowadzono 
p.a pokład awiza „Etincel"

Major Troncoso komendant Iru- 
nu przewieziony zostanie do Bre- 
stu, gdzie stanie przed sędzią śled­
czym prowadzącym dochodzenia w 
sprawie usitowanego uprowadze­
nia łodzi podwodnej „C 2". (P A T )

Wielka waga rokowań
Węgier z Małą Ententą

w ęgierskaP rasa w ęgierska przywiązuje 
bardzo wielką w agę do rozmów, 
jakie prow adzi w Genewie mini­
ster spraw  zagr. Kanya z przed­
stawicielami państw  obcych a w 
szczególności z ministrami państw  
Małej Ententy.

Udział w tych rozmowach posła 
węgierskiego w Bukareszcie Bar-

dossy, który uczestniczył już w 
konferencji w Sinaia, tłumaczony 
jest jako logiczny rozwój roko­
wań na rzecz równoupraw nienia 
W ęgier i mniejszości narodowych. 
Nie sądzą tu jednak, by decydują­
cy zw rot w tych rozm owach mógł 
nastapić przed końcem tygodnia.

(PAT)

Olbrzymie w rażenie wywołała 
w Rio de Janeiro  katastrofa lotni­
cza, której ofiarą padło trzech lu­
dzi, a mianowicie ociemniały lot­
nik mjr. Adherbal da Costa Oli­
veira, por. Aramis Mendonca de 
Santos i ordynans ociemniałego 
m ajora Jose Pereira.

M ajor da Costa, znakom ity lot­
nik brazylijski, stracił wzrok wsku 
tek katastrofy , której uległ w r. 
1934. M ając nadzieję odzyskania 
w zroku leczył się w Europie, a os­
tatnio w Sao Paulo, skąd właśnie 
pow racał do Rio de Janeiro. Ocie­
mniały lotnik odbyw ał często loty, 
pilotując, mimo utraty wzroku.

Powód katastrofy nieznany, 
gdyż apara t spadł z

sokości i uległ zupełnemu znisz­
czeniu. M ajor da Costa był zdaje 
się jedynym ociemniałym lotni­
kiem, który do końca życia nie 
przestał pilotować. (PA T ).

W s ia n e
Sypią się jak z rogu obfitości wy. 

grane u Wolanowa. W kolekturze ka­
sa czynna cały dzień i bez przerwy 
wypłaca szczęśliwym posiadaczom 
wygranych losów większe i mniejsze 
sumy. Oprócz wielu wygranych po 
20.000, po 15.000, po 10.900 1 t. d. pa. 
dła w kolekturze Wolanowa onegdnj 
wielka wygrana zł. 50.000 na Nr. 
141.252. Wybrańcami szczęśliwego 
losu są cztery osoby z różnych dziel- 

wielkiej wy- nk. kraju.

su
DEMOKRACJA — TO „KOMU­

NIZM"!
Takie jest hasło endeków. Chę­

tnie — choć najczęściej półgęb­
kiem —  popierane są przez sze­
reg pism z prawicy sanacyjnej. 
Wczoraj „Dziennik Nar." złapał 
jakąś odezwę komunistyczną na 
temat konieczności zaprowadze­
nia demokracji w Polsce. Uciecha 
wielka... Aha! widzicie rodacy: 
demokracja to komunizm. I każ­
dy, kto niebacznie stąpi na drogę 
demokracji, tym samym idzie za 
sztandarem komunizmu:

Akcji tej wcale nie staje na prze­
szkodzie głęboka pogarda, jaką wo­
dzowie i teoretycy komunizmu żywią 
dla demokracji. Kiedyś, po zwycię­
stwie komunizmu staną się oni naj­
krwawszymi jej katami; dopóki jed­
nak trwa walka, chętnie posługują 
się systemem i hasłami demokratycz­
nymi, aby zwycięstwo to przyśpie­
szyć. I jeśli w tej akcji jest coś zdu­
miewającego, to chyijo bezbrzeżna 
naiwność kół „demokratycznych", 
które, niepomne doświadczeń, tak ła­
two idą na lep komunistycznego ma- 
newrn.

Logika zdumiewtjąca. Komuni­
ści popierają (od niedawna) de­
mokrację — a więc demokracja 
to komunizm. Ale komuniści po­
pierają (również od niedawna) 
niepodległość. Może więc i  niepo- 
dlegość jest komunizmem?

„Dziennik" liczy na hypnozę 
codzie.nnego powtarzania oklepa­
nych haseł. Liczy na to, że czytel­
nik może zapomnieć, iż najstar­
sze demokracje, jak Anglia czy 
państwa skandynawskie, są naj­
większą przeszkodą dla komuniz­
mu. Mówił o tym niedawno np. 
minister Eden.

OZON CZY FALANGA? 
Bratni „Dziennik Ludowy" raz 

jeszcze rozkonspirowuje młodzież 
OZON-ową, czyli t. zw. Zw. Mło­
dej Polski. Wszak to byli t. zw. 
„Bepilci", zwolennicy jednego z 
odłamów ONR-owych podkomen­
dni B. Piaseckiego:

Przede wszystkim postanowiono u- 
jąć w pewne ściślejsze kadry organi­
zacyjne, młodzież Ozonową, t. j. Zw. 
Młodej Polski. Otrzymają oni spe­
cjalne mundury, w których występo­
wać będą we wszystkich uroczysto- 
ścirch i defiladach. Młodzież ta pod­
dana zostanie pewnemu rygorowi w 
specjalnych obozach ćwiczebnych. 
Jak tego widać, odnośnie młodzie­
ży organizacja Ozonu opiera się na 
podobnych organizacjach zagranicz­
nych.

Coś w rodzaju Hitler-Jugend.

PROF. KOT.
„Kur. Polski" pisze o tym, że 

czterej profesorowie, usunięci w 
swoim czasie z katedr (prof. Hey- 
del, Glixelli, Klemensiewicz, Gla- 
tzel) wracają obecnie na stanowi­
ska :

Unik wśród nich jeszcze jednego 
nazwiska: prof. Stanisława Kota,
który usunięty został jako pierwszy 
z katedry historii kultury polskiej w 

Uniwersytecie Jagiellońskim.

-ii - \ i c f ^ ,z wypadkami na wsi. t’11 £ 0c>c 
przychylny art. o prof- „ 
mieściła ostatnia „Polit) , 

JAPONIA A H lT L E K L ^t
Ciekawe spostrzeżenia 

wzajemnych stosunków *
ców i Japończyków znajc* 
prasie paryskiej. Hitler1 jjtR*

Japonią umową P° u f  
:ria POPYCHAŁA;,^

na jest z
ną. Hitleria w , * -  ^
nię w kierunku Chin, w ^  
że Japonia naruszy bit01

- •  -  egielskie w Chinach i

' ‘Vw>
hi*1CV

sób odciągnie Anglię «*d fPr j> ’ 
ropejskich, od współd'Zja..,-wi*

kich" ( ! ! ) .  Jakich to „eąsiedr- Prof. Kot był, jak 
kich"? —  trafnie zapytuje B. K. niedawno aresztowany 
Chyba nie z Czechami i nie z 
ZSŚR? Bo te stosunki się pogor­
szyły. A więc pozostają — NIEM­
CY. Gdzie więc jest ta „normali­
zacja"? Chyba w Gdańsku...

Jakże to się ma wyrażać owa nor­
malizacja? Czy w zmianie stanowi­
ska Rzeszy wobec CdatLka? Czy w 
poprawie położenia 1 milionowej 
autochtonicznej ludności polskiej w 
Niemczech? Nie. I jedno i drugie u- 
legło właśnie w okresie „normaliza­
cji" wyraźnemu pogorszeniu, o czym 
autor z „Czasu" wie i czego nie u- 
krywa. Cóż więcej pozostaje na do­
bro tego bilansu? Tylko i wyłącz­
nie: osłabienie niemieckiej propa­
gandy antipolskiej w piśmie i sło­
wie. Ale jaką ma wartość pozytywną 
ten fakt, o tym artykuł „Czasu" nic 
nam nie mówi.
Otóż —  powiada B. K. — nie 

ma wartości żadnej. Bo CZYNY 
(N iem iec) są zgoła odmienne.

Jakież są inne „sukcesy"?
„Czas" bez wahania powiada: po­
lepszenie stosunków z Francją.
B. K. ze zjadliwą ironią pisze o 
tych uwagach „Czasu":

Na razie należy je uważać jedynie 
za dezyderaty ich autora. W rzeczy­
wistości z powodu wizyty p. Becka u 
p. Delbosa dowiedzieliśmy się z ko- 
munikatu paryskiego tyle tylko, iż 
obadwaj ministrowie zapatrują cię 
jednakowo i zgodnie na większość 
problematów międzynarodowych. Był 
to już prawdziwy szczyt wstrzemię­
źliwości języka dyplomatycznego.

Bardzo trafne, aczkolwiek 
wstrzemięźliwe, uwagi. Wpraw­
dzie niedawno B. K. zapowiedział 
w artykule niżej podpisanemu, że 
za swe antyklerykalne wystąpie­
nia znajdzie się w piekle (w prze­
dziale atoli „bezkatusznym"...).
Jednakowoż ta smutna perspekty­
wa nie wpłynie na nasz sąd o sta­
nowisku B. K. w zagranicznej po­
lityce. „Naiwne" dytyramby „Cza- 

zostały rozgromione.

ł ,
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s^ ieć  ’ 21a.aW się najmniej ro­
d z i ć  'nał !° jesit faszyzm. Tak 
t^iarza ,£2y z wystąpień se-
8of u  W 
nia . am

W p0koio«Ze na>lepszą drogą 
S ó l p7 ,0vvego współżycia i 
j^ is n ip ^  narodów jest poro 
ĥ oie w, ?osP°darcze. Można 
r̂ Vtti ^1° razjć> lak Berlin i 

ń̂slęj .  ̂ śmieją z tych amery- 
^ Że .Pomysłów. Okazuje 

^ ć  ?kr2ycsana praktycz*
V6 z ro y łf8^  m o z e  *ść  w  P a  

Polis, raJającą naiwnością
^  głeK°?- A le  ta  n a iw n o ś ć

0 o zakorzeniona w
i.- amerykańskim, a więc
>  ĄnL r °dzaju praktyczno-
■55 lig; Mryka nie chce należeć
J S f i  V.aT°dów, nie chce brać

0fv systemie bezpieczeó
^ ^ ^ e c h n e g o ,  jako nie-

o zaIożenia wszelkiej
V n r i0zbro)'eniu, lecz chcia-

przestać gadania o walce ideo 
logii? Prezydent Azana, w 
swej wspaniałej mowie w rocz 
nicę wojny hiszpańskiej, słusz­
nie wydrwił to modne dziś głup 
stwo i zapytał, w imię jakiej 
ideologii Niemcy i Włochy na 
padły Hiszpanię. Faszyzm dąży 
do zaborów, do opanowania 
świata. I wyrządza mu się praw 
dziwą usługę, gdy się jego gra­
bieże i zbrodnie zasłania i nie 
jako tłumaczy „ideologią". Do 
wszystkiego można dorobić „i- 
deologię", ale zadaniem i obo­
wiązkiem przeciwników faszy­
zmu jest właśnie zrywanie owej

maski rzekomo ideologicznej z 
oblicza faszyzmu i ukazanie 
prawdy.

Tak. Potrzeba było zatopie­
nia przez Włochy tylu a tylu o- 
krętów na Morzu Śródziemnym 
by zwołano konferencję w Nyon 
i uchwalono bronić się przed 
piratami. Ile jeszcze ciosów i 
klęsk ma faszyzm zadać pań­
stwom demokratycznym, by o- 
ne poznały nareszcie tego „wro 
ga ludzkości numer 1“, które­
mu wciąż jeszcze składają ofer­
ty pokojowego współżycia?!

(jmb.)

■ U tw orzenie przed dwom a la 
ty  zw iązku rew izyjnego jako  przy 
m usowej o rgan izac ji, obejm ującej 
w-szystkie m iasta  ponad  25. tys. 
m ieszkańców  (z w yjątkiem  W a r­
szaw y) o raz  pow iatow e zw iązki 
sam orządow e spotkało  się sw ego 
czasu z g łośną krytyką.

Z astrzeżen ia  budziło  nieoczeki­
w ane obciążenie sam orządu  duży­
mi sk ładkam i (1 pro  mille zw y­
czajnych dochodów  budżetów  a d ­
m in istracyjnych i y 2 pro  mille

minowy a
Nasi goście

b zuł?3*’ za£r- Hulla, który 
kraju SZa v ,sP p łp ra c ę  swe- 
i Śłos^ .SlI>raw*e— rozbroję-

fj. 7 Tjjiw JCIllu, 16CZ C-J
jWi Za ' do rozbrojenia,
S i 4 i ^ ć o d  k o ń c a . A 
d*.^? to S°spodancze z S&JĴ a to  faszvzm  od

A poro- 
faszy-

N-,cie n«a to faszyzm odpowie: 
N  t takie a takie zie- 

T„0me' dajcie nam taką 
4 S l i a ° ?acr s tw o w ^ ' ia k ą  m a '
v. Porn,, 1 ptany Zjednoczone, 

toi f ^ ^ n ie  gospodarcze
Ale j u t°niatycznie.
PańSKUroPeisey mężowie sta 

 u,. zachodnich w swych
jj. ^hją _ lack o faszyzmie wy

9 istotv^ł y  b®’a k  zrnznm ie-
lł ^Ż e]- f o o h uS- mL̂nowie Eden 1 Dcl'
H i ^ ^ k i c h  °, P a ń s tw a c h  fa-
n !  le z n a ,  ? ,ą  S1(* w y™ 16-
Hj^iają ^ Wy’ łcżeli wciąż za-

zwolennikami 
« a,źc ta w H iszpanii, mi-
Ł 10szuRł‘e.ulterwcncia iest bla

ra ł?'va,,US!'Veini jeżeli Eden „u-v - ^  .   11 —
vl^'ej"' nil n,a konferencji „pi* 
kłjjstkie t było. -  Piratów, to 
(J^zieniy niedorzeczności 

0latvrna . arb ostrożności 
k d ^ i a  ck? ci nieza-

Ze sol;jUaiĉ i' a po części 
k C eiącej 5̂arno.ści klasowej, 
skiJ5. kont-Jprzecież między ta-

co
'z że”!a 2naczyć frazes 

'io n^zgled, Szystkie państwa 
? 'JVk°br'iV t„na ideologię, dążą 

dyUi . *wej ludności? 
b-u.a do u ra faszystowska 

îei ,s*ę obrobytu ludności, 
^ ^ ił f ^ k im 6 °dgradzała od 

A i abY ip- murem i nie po- 
eszcjg ,'VS2ystkich praw. 

‘ : czy nie czas za-

Z okazji m iędzynarodow ego  
kongresu  p rzeciw alkoho low ego  
polscy  lek arze  socjaliści u rządzi- 
dn. 14 w rześn ia , k o rzy sta ją c  z g o ś­
cinności i  pom ocy Szklanych D o­
m ów n a  Ż oliborzu , zeb ran ie  d la  
lekarzy  i innych tow arzyszy , przy  
byłych n a  kongres z różnych  k ra ­
jów , a  p rzede w szystk im  z Czecho 
Słow acji, z k tórej n a  8 delegatów  
było  7 socjalistów .

Z ebran ie  zagaił tow . dr. Feliks 
Kaczanowski im ieniem  lekarzy  so ­
cjalistów , p o św ięca jąc  p a rę  g o rą ­
cych słów  pam ięci b. p rezyden ta  
M asary k a  i  w ita jąc  gości, poczem  
oddał g łos prof. dr. Szym anow ­
skiemu. T en zaczął o d  s tw ie rd z e ­
nia, że stan  m edycyny  i ubezpie­
czeń społeczn. je s t zależny p rzede 
w szystk im  od tego , jak i w pływ  
m a k lasa  robo tn iczą  w, spo łeczeń­
stw ie  ] w  państw ie . P odkreślił roz­
m ach tw órczy  w  te j dziedzin ie w 
chwili zdobycia  n iepodleg łości i 
do tk liw e ciosy, jak ie  sp ad ły  na 
k lasę  robo tn iczą, gdy  ją  odsunięto  
od  w szelk iego  w pływ u n a  K asy 
Chorych i ubezpieczenia społeczne. 
W  dziedzinie m edycyny sp o łecz­
nej w  P olsce  prelegent podkreślił 
trzy  ja sne  punkty . P ierw szy  to  in i­
c ja ty w a lekarzy  socjalistów , zm ar 
łej dr. B udzińskiej - Tylickiej i dr. 
K łuszyńskiego w  sp raw ie  reg u la­
cji u rodzeń i założenie w  W a rsz a ­
w ie I-ej P o rad n i św iadom ego  m a­
cierzyństw a, za  k tó rą  posz ły  inne 
n a  p row incji. D rugi— to  sp o rt ro ­
bo tniczy, p o w sta ły  dzięki energii 
tow . dr. Je rzego  M ichałow icza. 
T rzec i to  in ic ja tyw a spółdzielni 
zd ro w ia  na w si, k tó ra  do ty ch czas 
pozbaw iona  je s t zupełnie pom ocy 
lekarsk ie j.

T ow . dr. H olitscher, de leg a t z 
C zechosłow acji, m ów ił o m edycy­
nie społecznej w  C zechosłow acji, o 
tym , że i tam  było  ciężko i z pie­
niędzm i i z uśw iadom ieniem  i le­
karzy  i spo łeczeństw a , ale że w 
państw ie dem okratycznym , tru d ­
ności p o d n ie ca ją  do p racy , a  były 
prez. M asary k  budził w iarę  i n a ­
dzieję w  lepszą p rzysz łość  i w n a j­
gorszych  chw ilach nie pozw alał u- 
pad ać  na duchu.

Z kolei z a b ra ł g lo s  tow . Havlik. 
P o w ita ł zg rom adzonych  paru  s ło ­
w am i po polsku, a  potem  m ów ił 
po czesku o w spó łdz ia łan iu  soc ja­
lis tów  czeskich i niem ieckich  i o 
ich p rzeciw staw ian iu  się n ac jo n a­
listom  i h itlerow com , sięgającym  
za  g ran icę  czechosłow acką. N a 
k ong res p rzeciw alkoho low y p rzy- 
jechało  3 soc ja listów  niem ieckich, 
4  socjalistów  czeskich i jeden 
chrześcijańsk i dem okra ta .

T ow . H enryk Świątkow ski p o d ­
kreślił ten sk ład  delegacji, będący  
dow odem  n atężen ia  w alk i z a lk o ­
holizm em  w śró d  to w arzy szy  w  
C zechosłow acji. S ch arak tery zo w a 
w szy  n aszą  p iękną U staw ę p rz e ­
ciw alkoho low ą z 1920 r., m ów ił o

w alce o n ią  w  se jm ach  i o zniesie­
niu jej w  1931 r., o tym , że te raz  | 
pozbaw ien i jesteśm y pom ocy ze 
s tro n y  u s ta w o d aw stw a  w  w alce  z 
alkoholizm em , że w szystko  od nas 
zależy i w y raża ł nadzieję, że p rzy ­
k ład  to w arzy szy  z C zechosłow acji, 
z k rajów  skandynaw sk ich , z H olan 
dii, Ł otw y o d d zia ła  na socjalistów  
polskich , że się rozw inie i w n a ­
szych szereg ach  w alka z tą  s tra ­
szliw ą chorobą społeczną.

O sta tn i m ów ca tow . dr. D eresz 
p rzed staw ia ł zniszczenie, jak ie  a l­
kohol pow oduje  w  kom órkach 
m ózgow ych i  w zyw ał jak o  lekarz, 
p rak tyku jący  w  dziale lecznictw a 
p rzeciw alkoho low ego , do w zm o­
cnienia tej akcji w śród  naszych 
tow arzyszy .

S erdeczn ie żegnaliśm y naszych 
gości, k tó rzy  p rzed  odczytem  zw ie 
dzali W arszaw ską Spółdzielnię

M ieszkaniow ą i je j u rządzen ia  spo 
łeczne. „T o  je st najlepsza  o d tru t­
k a  n a  alkohol i najlepszy  oręż w 
w alce z alkoholizm em ", mówił 
tow . Lieben, red ak to r m iesięczni­
ka an tyalkoho low ego  „W eckruf", 
k tó ry  zastępu je  na em igracji d a ­
w ny o rgan  soc ja listów  au s triac ­
kich „D er A bstinent".

-  a  ię d z ie s z  p ą h n a  • aawsza mtoda
lldujwajafi..

Przekroje

Niemcy w Rosji

i jego krawiec
ostatni hołd

Wv ^  k ez7dem raz Pierwszy "T- 
••ein Czechosłowa-& zaczęly l,a-

Pte^ |S n ę ły  zostać
stron ofertv

do-
k *e , ; r m a i jego domu. 

X  *VCy j^egali o ten za- 
ra .jowi i zagrani-

Masaryk wszystkie te oferty od­
rzucił, a pewnego dnia udał się 
na przedmieście do małego war­
sztatu krawieckiego.

— Poznaje mnie pan? — zapy­
ta ł ubogiego krawca — ubierałem  
się u  pana, gdy byłem biednym 
studentem. Dawał mi pan wó - 
czas ubrania na kredyt. Pozosta­
nę nadal pańskim klientem.

W  grzmiących tyradach dykta­
tora niemieckiego motyw antyko­
munistyczny odgrywa ostatnio co­
raz większą rolę. Łączy się on za­
zwyczaj z  proklamowaniem kru­
cjaty przeciwsowieckiej, wymie­
rzonej w „państwo, zagrażające 
istnieniu kultury i cywilizacji 
współczesnej“ . W jilipice prze- 
ciwkomunistycznej, wygłoszonej 
na końcowym posiedzeniu tego­
rocznego kongresu Parti Narodo- 
ioo-„Socjalistycznej“ to Norym­
berdze, H itler podkreślił z naci­
skiem rolę „obrończyni dóbr kul- 
tury“, jaka przypadła  to udziale 
Trzeciej Rzeszy.

W sposób spokojny i rzeczowy 
naczelny publicysta „Kurjera 
W a rsza w sk ie g o p. B. K., to od­
powiedzi na zarzut Hitlera, że 
Rosja nigdy nie rozwijała się 10 

sposób naturalny, ulegając obcym  
wpływom, które 200 czy 300 lat 
temu stworzyły olbrzymie car­
stwo, obecnie zaś podlega władzy 
żydostwa“, przypomina, CZYIM  
TO W ŁAŚNIE W PŁYW OM  ule­
gała to ciągu całych stuleci carska 
Rosja. Przypomina więc o w pły­
wie Niemców na Piotra W ielkie­
go, o przemożnej roli, jaką dygni­
tarze niemieccy w  służbie rosyj­
skiej odgrywali w administracji 
całym życiu wewnętrznym impe­
rium  caróiu aż do jego upadku w 
roku 1917-ym. Napom yka też o 
filozoficznej genezie ideologii ko■ 
munistycznej i wymienia nazwi- ' 
sko Łudendorffa (niemieckiego 
szefa sztabu generalnego czasu 
wielkiej w ojny), pisząc o sławet­
nym  „teagonie zaplombowanym"•

Ludendorff, który czubił się z 
Hitlerem przez długie lata, pogo­
dził się niedawno z Fiihrerem i 
obecnie stanowi jakgdyby żywy 
symbol łączności Niemiec hitle­
rowskich z  tradycjami dawnej ar­
m ii pruskiej. A le  zgrzybiały ten 
generał to nie tylko  szef sztabu 
wojsk niemieckich w latach 
1914— 1918, lecz również naczel­
n ik  władz administracyjnych na 
okupowanych podczas wojny 
przez niemiecką siłę zbrojną zie­
miach wschodnich. On wraz z 
marszałkiem Hindenburgiem byli 
twórcami sicoistych metod rzą­
dzenia na obszarach „Ober- 
Ostu“, które obejmowały znacz­
ną część naszych Ziem Wschod-

nich, oraz L itw y Kowieńskiej, 
Łotwy i Estonii. Rozbudowa „so­
cjalizmu wojennego“, opartego 
na zupełnym  niewolnictwie i 
krwawym wyzysku ludności m iej­
scowej, dokonywana przez takich  
satrapów Ludendorffowskich, jak  
nprz. książę Isenburg, wielko­
rządca litewski, po wieczne czasy 
okryła hańbą oręż niemiecki.

A trzeba wiedzieć, że metody 
samoivoli niemieckich władz ad­
ministracyjnych na Ziemiach  
Wschodnich, przeprowadzanie 
bezwzględnych rekwizycji i ,:e- 
kwestracji, najrozmaitsze wymyśl­
ne rejestracje i t. p., słowem cały 
arsenał niemieckiego „socjalizmu 
wojennego", doprowadzonego na 
Ziemiach Wschodnich do dosko­
nałości, posłużył zapewne kom u­
nistom rosyjskim po przewrocie 
październikowym 1917 r., za
świetny „wzór" do naśladowania. 
Kopiując żywcem różne wybuja­
łości niemieckiego „socjalizmu 
wojennego", rozbudowali oni w 
Rosji to okresie wojny domowej 
„komunizm wojenny". A że ucz­
niowie prześcignęli swoich m l 
strzów, to ju ż  nie jest ich zasługą, 
lecz pojętnych elewów.

Gdy doszukujem y się (wraz 
Fiihrerem) źródeł dzisiejszej rze­
czywistości rosyjskiej, warto u- 
przytomnie sobie i te riie tak ju  
odległe wpływ y niemieckie.

L. T.

CATWO USUWAJĄ
OSTRZA

budżetów  przedsięb io rstw  kom u­
nalnych )n a  rzecz urzędu, nieprzy 
noszącego ,jak  w iadom o, sam o 
rządow i żadnych realnych św iad ­
czeń ,bądź usług. Nie mało uw ag  
pośw ięcono je d n ak  sam ej koncep­
cji przen iesien ia n a  insty tucję bez 
żadnego  dośw iadczenia i n iew ia­
dom ego jeszcze k ierunku działa  
nia upraw nienia kontro li f in an so ­
wej i gospodarczej działalności 
sam orządu , — zatem  jednego  z 
na jisto tn ie jszych  upraw nień w ła 
dzy nadzorczej nad  sam orządem . 
Jest to  niezwykły w  dzisiejszych 
czasach  p rzykład  bezosobow ego 
zaufan ia .

W praw dzie każdorazow y p re ­
zes je s t urzędnikiem  państw ow ym , 
ale sam a jeg o  tylko fo rm alna z a ­
leżność persona lna od m in istra  
sp raw  w ew nętrznych nie d a je  p e ­
w ności ,że ten now y o rg an  nad  
zoru nad  sam orządem , jak im  je st 
w łaściw ie zw iązek rew izyjny, 
działać będzie harm onijn ie  z 
czynnikiem  dyspozycyjnym  i, że 
nie zostan ie  jeszcze pogłębiony 
dotychczasow y zam ęt i chaos w 
nadzorze i w ogóle w k ierow nic­
tw ie go sp o d a rk ą  sam orządow ą.

ż e  nie trudno  chyba o kolizj r 
w ystarczy  nadm ienić, że przepisy 
praw ne, ok reśla jące  zakres d z ia ­
łan ia  zw iązku rew izyjnego, za 
w ie ra ją  wiele m ów iące w yrazy , 
„...zw iązek prow adzi działa lność 
instrukcy jną..."  T u się zatem  
o tw iera  duża m ożliw ość interpre­
tacyjna  w kierunku uzasadn ien ia  
potrzeby... w yręczania  nie tylko 
departam en tu  sam orządu  min. 
sp raw  wewn.

Ale dobrze się stało , że do tych­
c z a s ' zw iązek rew izyjny —  n ie­
w ątp liw ie  bez zam iaru  —  nie pod 
ją ł  żadnych czynności w  tej dzie­
dzinie i nie należy się tego rychło 
spodziew ać przy  dzisiejszej p o ­
lityce personalnej zw iązku o raz 
przy  dotychczasow ym  sposobie 
dysponow ania personelem  in sp e k ­
cyjnym.

M ożna w ięc coś niecoś w spo 
mnieć tu  o przysłow iow ym  p ią ­
tym kole u wozu...

S nu ją  się w  tej chwili w spom ­
nienia atm osfery  i specyficznych 
okoliczności, w których zw iązek 
rew izyjny zos ta ł nie ty le  pow oła­
ny do życia, ile w łaściw ie wymo- 
lestow any o w ątłe  życie przy 
akom paniam encie sen tym ental­
nych frazesów : coś o trosce, o 
sam orządzie...

T rzeb a  rozw ażyć z kolei, w  ja  
cim stopniu  słuszne były o s trze ­

żenia, że z kry tyką należy się 
w strzym ać, by po roku, po dwuch 
la tach  pracy  m ożna coś bardziej 
konkretnego w ziąć za podstaw ę 
do oceny działalności zw iązku re­
w izyjnego.

Obecny moment, kiedy już  prze 
prow adzone zosta ły  inspekcje bo­
daj we w szystkich m iastach  w y ­
dzielonych (z  Łodzią na czele) 
o raz w  pow iatow ych zw iązkach 
sam orządow ych —  byłby chyba 
odpow iedni do w yrażen ia  opinii, 
którym  (w g. poprzedniego  porów  
nan ia) kołem u wozu je s t zw ią 
zek rew izyjny w  podstaw ow ym  
jego  zakresie  d zia łan ia , m ianow i­
cie w  dziedzinie kontro li nad f i­
nansow ą i g o sp o d arczą  dz ia ła l­
nością zw iązków  sam orządow ych, 
m iędzykom unalnych o raz  zakla 
dów  i p rzedsięb iorstw .

Jak  w iadom o, pow iatow e zw iąz 
ki sam orządow e, z pewnym i w y­
ją tkam i, naogół nie w ykazu ją  w 
swej gospodarce  g łębszych ró t-

Pokwitowanla
Do dyspozycji Centralnej Komisji 
Zw iązków  Zaw odowych w myśl 

w ezw ania z dn. 14.8 1936 r.

Ob. K ulm anow a B ronisław a 
S tan is ław ów  zł. 5.

NA ROBOTNICZE TO W . PRZY 
JACIÓŁ DZIECI.

Ob. K ulm anow a B ronisław a —  
S tan isław ów  zł. 5.

nic, jak ichś odrębnych zagadnień  
i nie w ym agają  w  w iększym  s to ­
pniu indyw idualizow ania. Z d a w a ­
łoby się, że zorganizow anie, zw ła 
szcza cen traln ie, lu strac ji ich go ­
spodark i, nie pow innoby n a s trę ­
czać w iększych trudności, tym 
bardz ie j, że istn ia ły  już w zory, 
o p arte  na długoletnim  dośw iad ­
czeniu zw iązku powiatów-.

Jednak  zw iązkow i rew izyjnem u 
nie poszło to zbyt ła tw o. P ro to ­
kóły lu stracy jne  w ykazu ją  rażącą  
szablonow ość  w  sposobie t r a k to ­
w an ia  niem al w szystk ich  p o w ia­
towych zw iązków  sam o rząd o ­
wych. P rzew ażnie do tyczą one 
form alnej strony  gospodark i f i­
nansow ej, zaw iera ją  t. zw. „uster- 
kow ania" w  rachunkow ości i b u ­
dżetow aniu , na tom iast albo w ca­
le ,albo w  n iedosta tecznej m ierze 
obejm ują uw agi zasadn icze  na 
tem a t w łaściw ej g o spodark i:  co
i ja k  należy, w zględnie nie n a le ­
ży robić. M asow ość tego z jaw iska  
je s t n iespodzianką .uw zg lędn iając  
naw et, że zbyt pośp iesznie i dość 
przypadkow o kom pletow any był 
personel po kilkom iesięcznej zwło 
ce w o rgan izow aniu  zw iązku w  r. 
1935.

T e błędy o rgan izacy jne tym  b a r 
dziej dały  się odczuć w sp raw ach  
inspekcyj m iast, k tóre rów nież nie 
wiele się dow iedziały o sobie i w 
ogóle czegoś now ego od zw iązku 
rew izyjnego. A co go rsza , że m ia ­
s ta  wielkie, do których początko­
wo zab rano  się na gorąco , o trzy ­
m ują sp raw o zd an ia  rew izyjne po 
roku (Lwów i S tan isław ów  naw et 
późn iej), kiedy wiele ustaleń , u- 
w ag  i w niosków  trac i już  sw oją 
w artość .

P rostow anie  przez m iasta  b łę­
dów  w  usta lan iu  stanu  fak tyczne­
go, czemu pośw ięca się zbyt w ie­
le m iejsca w  pro tokółach  z dużym 
uszczerbkiem  zasadn iczych  uw ag, 
zab ie ra  za rządom  m iejskim  dużo 
czasu i sp raw ia  w iele k łopotu.

O czywiście, niem ożliwe jest 0 - 
mówienie tu szeregu konkretnych 
zastrzeżeń, odnoszących się do 
rezu ltatów  lustracy j np. w  K ra­
kowie, Lwowie lub P oznaniu , k tó ­
r y  jeszcze tnie o trzym ał - sp raw o  
zdania (z  w yjątk iem  gazo w n i), 
w ystarczy  je d n ak  podkreślić, że
0 w arto śc i działa lności lu s tra cy j­
nej zw iązku rew izyjnego zresz tą  
najlepiej św iadczy sposób tra k to ­
w an ia  protokółów  lustracy jnych  
przez w ładze nadzorcze nad  s a ­
m orządem .

Jak  w iadom o bowiem , p ro tokó­
łam i tym i n ik t bliżej się nie z a j­
m uje: albo m iesiącam i leżą w  u- 
rzędach  na słynnych etażerkach , 
albo  p rzesy łane są  bez czy tan ia
1 bez zwykłych konsekw encyj po* 
rew izyjnych.

N ajw ażn ie jsza , żeby oyły efek­
ty obrazow e: —  ruch. Ludzie je ż ­
dżą ,p iszą  .w raca ją , znów  piszą, 
by później w szystko k łaść  na pół­
ki A urzędow anie „toczy s ię "  do 
słow nie sam o, bez kierunku, po 
prezesow sku, w ygodnie, niem al 
bezszm ernie, d la  do b ra  s a m o rz ą ­
du i ku chw ale O jczyzny...

C zas zatem  na odpow iedź, k tó ­
rym kołem u wozu je s t zw iązek 
rew izyjny w  zakresie  lu strac ji go  
spodark i zw iązków  sam o rząd o - 
w7ch.

C hyba trzecim  u... dw ukółki.
N ic dziw nego, że zw iązek rew i­

zyjny, jak o  sz tu czn y , n ie fortunny  
tw ór  pom ysłow iczów  nie m a żyw 
szego kontak tu  z sam orządem , z 
którym  nie zdołał też naw iązać 
nici dobrow olnej w spó łp racy .

Z b ign iew  Ź \van

W Anglii
5 tys. wolnych cel więziennych

P ra sa  angielska donosi, że licz­
b a  w ięźniów  w  r. b. je s t m niejsza 
niż w  ubiegłym  i że la ta  osta tn ie  
w ykazu ją  sta ły  spadek  liczby wię 
źniów.

O becnie pięć tysięcy cel w ię­
ziennych są puste i pozbaw ione 
„ lokato rów ".

G łów ne przyczyny, sp rzy ja jące  
temu niew ątp liw em u postępow i,

to : coraz częstsze sto sow an ie  w y­
roków  w arunkow ych, ( t. j. z z a ­
w ieszeniem  jak  u n as  się mówi) 
i łagodne trak to w an ie  k ar g rzy ­
w ny, k tó rą  się śc iąg a  w  długich 
term inach.

W  Polsce, ja k  w iadom o, w ięzie 
nia są przepełnione, a w ięźniów  
je st co raz  więcej. Co k raj, to 0 - 
byczaj...
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Szczegóły nieudałego porwania
l o d z i  p o d w o d n e j

PARYŻ (PAT), śledztwo w  
sprawie wybuchu bomb koto pla­
cu Gwiazdy dotychczas nie dopro­
wadziło do aresztowania żadnego 
sprawcy, bezpośrednio  ̂zamiesza­
nego w sprawę zamachów/. 
Natomiast aresztowania wśród 
cztonkćw grup taforystycznych,
pozostających w  związku z w y­
darzeniami hiszpańskimi, coraz 
bardziej komentowane są jako 
wiążące się również ze sprawą 
bomb w Paryżu 

Ostatnia sensacyjna afera, jaka 
miała miejsce nocy sobotniej, z 
najściem na hiszpańską łódź pod­
wodną rządową, znajdującą się 
w  porcie wojennym w Brest, d o­
prowadziła do aresztowania Hisz­
pana, który rzekomo ma być rów­
nież podejrzany o udział w zama­
chach paryskich 

Cała sprawa nabiera charakteru 
coraz bardziej tajemniczego, po­
nieważ — jak się okazuje z infor- 
rnacyj prasy prowincjonalnej fran­
cuskiej — kapitan łodzi podwod­
nej „C 2“, na którą dokonano na­
padu, miał w sobotę spotkanie z 
kierownikiem tego napadu, kapi­
tanem innej łodzi podwodnej, 
przebywającej w naprawie w  por­
cie Bayonne. Kapitan łodzi tej, po 
zawinięciu do Bayonny, opuścił 
swą łódź i przeszedł na stronę gen. 
Franco. Jednocześnie, przy aresz­
towanym kapitanie łodzi podwod

nia tej łodzi przez przedstawicieli 
gen. Franco Obaj kapitanowie 
aresztowani zostali w aucie w cza­
sie ucieczki, przy czym kapitan 
łodzi napadniętej przebywał w  
tym aucie, rzekomo jako porwany 
zakładnik Tymczasem on sam 
oświadczył, że udał się z kpt. Las 
Heras dobrowolnie autem jako ze 
swoim starym przyjacielem. Pomi­
mo tych szczegółów, świadczą­
cych o kombinacjach finansowych 
między dowódcami łodzi podwod­
nych, ofiarą padł zabity młody 
Hiszpan, poszukiwany od 5-du dni 
przez władze policyjne francuskie 
po całym terenie Francji, jako po­
dejrzany o udział w zamachu bom­
bowym w  porcie marsyiskim. Szef 
napastników Orendain również po­
szukiwany był na terenie Francji 
przez policję w związku z ostat­
nimi obławami na terorystów, po­
nieważ podejrzewano go o doko­
nanie zamachu bombowego na 
okręt hiszpański w porcie Bayon­
ny i przed rokiem aresztowany był 
na granicy hiszpańskiej w chwili, 
gdy próbował przewieźć autem 
większy ładunek dynamitu z Hisz­
panii do Francji.

Jednocześnie z tymi aresztowa­
niami, dokonanymi na tle napadu 
na łódź podwodną, policja w Tu­
luzie aresztowała terorystę w ło­
skiego Pasottiego, rywala Tambu- 
riniego, podejrzanego o udział w 
różnych zamachach terorystycz-nej z Bayonny, kpt. Las Heras, 

znaleziono listy, upoważniające go i nych.
do zaofiarowania kapitanowi ło-i Komunistyczna „Humanite" do- 
dzi napadniętej dwuch milionów i maga ślę od władz policyjnych 
pesetow, czyli około 3 milionów aresztowania emerytowanego ge- 
franków, /a  ułatwienie opanowa-j nerała lotnictwa du Seugnier, ja­

ko zamieszanego w aferę organi­
zacji półwojskowo - terorystycz- 
eej „Białych Kapturów" i „Kawa­
lerów Miecza".
ARESZTOWANIE KOMENDANTA 

WOJENNEGO IRUNU
PARYŻ (PAT). W  poniedziałek 

wieczorem nadeszła z Paryża 
wiadomość, iż straż graniczna a- 
resztowała na moście na granicy 
francusko -  hiszpańskiej pod Hen 
daye komendanta wojennego Iru- 
nu mjr. Troncoso w  chwili, gdy 
pow racał on przez ten most z te­
rytorium hiszpańskiego na fran­
cuskie. Aresztowanie uzasadniono 
tym, iż przy jednym z aresztow a­
nych sprawców najścia na łódź 
podwodną znaleziono list, podpi­
sany przez mjr. Troncoso, w któ­
rym komendant wojenny Irunu po 
lecał organizatorowi najścia za­
ofiarowanie dwóch milionów pe- 
setów komendantowi i załodze ło­
dzi podwodnej wzamian za w yda­
nie jej Rządowi w Burgos.

Mowa min. Edena
GENEWA (PAT). Około godz. 

12-ej zabrał głos na Zgromadzeniu 
min. Eden, wygłaszając przeszło go­
dzinne przemówienie. Na wstępie m?n. 
Eden podkreślił powagę chwili obec­
nej w obliczu wstrząsów, które prze­
żywa świat i które zmuszają najbar­
dziej pokojowo usposobione narody 
do wydatkowania olbrzymich sum na 
zbrojenia. Minister podaje jako przy 
kład, że W. Brytania do końca roku 
wykończy 450 tys. ton nowych okrę­
tów wojennych, nie licząc tych, któ­
re już zostały częściowo wykonane, 
lub są wykonywane kosztem 130 mi­
lionów funtów szterlingów. Następ­
nie min. Eden, stwierdziwszy, że 
agresja i wojny przynoszą w wyni­
ku tylko straty, podkreślił, że nie­
stety te zasady nie są już dziś tak 
powszechnie uznawane i doszedł do 
konkluzji, że wobec tego Liga nie 
jest w stanie spełnić całkowicie swe­
go zdania j oddawać ludzkości przy­
sługi, do których byłaby zdolna.

Rząd angielski wychodzi z założę-

K r d a l pasta do
 ̂ _  o b u w i arstarczy na dłużej Jest więc tańsza.[ Jej tajemnica:użyć jak najmniej pasfy Erdal.ale polerować

miękkim suknem, aż do (śniącego połysku.

Zbliżenie Wągier
do Małej Enienty?

GENEWA. W ęgierski minister 
spraw  zagranicznych Kanya spot-

Strajk w Aytotoci) Powiatowych
w Warszawie

W  drugim dniu strajku w Auto 
busach Powiatowych pracownicy 
umysłowi w liczbie siedmiu dołą­
czyli się do strajku, uznając słusz­
ność walki pracowników fizycz­
nych.

Strajk w ygląda imponująco. Na 
wpt chorzy ściągnęli na teren i o- 
kupują garaż. Delegacja utrzym u­
je  wzorowy porządek. Nie braku­
je ani jednego pracownika.

Usiłowania Inspekcji Pracy 
zwołania konferencji porozumie­
wawczej spełzły na niczym, gdyż 
p. przewodniczący wydz. powiat. 
odmówił kategorycznie konferowa 
nia na tem at likwidacji zatargu. 
W ywieszono natom iast uchwałę 
Zarządu przedsiębiorstw a, że 
przedsiębiorstwo od dn. 20 nie u- 
znaje umowy zbiorowej, zaw artej 
ze Związkiem Zaw. T ransportow ­
ców w dn. 27 kwietnia 1937 r. 
/. terminem ważności umowv na 
rok.

Ponadto oświadczono pracow ­
nikom, że zostali zwolnieni z miej­
sca z pracy i przedsiębiorstwo 
w zyw a do natychm iastowego opu­
szczenia terenu. Podobne w ezw a­
nie o zwolnieniu z pracy wysłano 
pracownikom umysłowym.

Naturalnie, że takie po trak tow a­
nie zatargu przez przedsiębiorstwo 
publiczne musi wywołać oburzenie 
każdego obywatela.

Zam iast starać  się zlikwidować 
zatarg  i uruchomić komunikację 
zaost:zanie zatargu przez śmiesz­
ne uchwały o nie uznawaniu umo­
wy zbiorowej.

Kierownictwo przedsiębiorstw a 
usiłuje wprowadzić w błąd opinię 
publiczną, gdyż stara  się przed­
staw ić strajk  jako polityczny.

W alka o honorowanie zareje­
strowanej umowy zbiorowej i prze 
ciw nieuzasadnionym redukcjom 
ma być aktem politycznym!

Na marginesie zatargu należało- 
by wyjaśnić, czy kierownikiem 
przedsiębiorstw a (faktyczny spraw 
ca zatargu) może być urzędujący 
kierownik Oddziału Ruchu D rogo­
wego W ojewódzkiego Urzędu 
W arszaw skiego? Przecież linie ko­
munikacyjne przedsiębiorstw a po­
dlegają temu panu jako urzędni- 
kowi wojewódzkiemu.

**
Konferencja Zarządów Oddziałów

w dn. 20 września 1937 r. po zap •- 
znanie się z akcją strajkową pracow
ników „Autobusów Powiatowych' 
wyraża potępienie dla metod zasto 
sowanych przez Kierownictwo przed- 
znaniu się z akcją strajkową pracow­
ników.

Jednocześnie konferencja poleca 
związkom zrzeszonym w Radzie do 
udzielenia całkowitego poparcia w ra ­
zie zwrócenia się Związku Zawodo­
wego Transportowców.

Strajkują pracownicy
zakładu Oczyszczenia Miasfa Warszawy

W  związku ze strajkiem praco­
wników ZOM. odbyło się nadzwy 
czajne posjsdzenie Zarządu Okrę­
gow ego Związku Pracowników  
Komunalnych i Instytucji Użytecz 
ności Publicznej, na którym posta 
nowicno solidaryzować się z ak­
cją pracowników ZOM i poprzeć 
ją w razie potrzeby wszelkimi środ

kami aż do strajku włącznie.
Zarząd Okręgowy postanawia 

wezwać zarządy oddziałów war­
szawskich do przygotowania ewen 
tualnej akcji, zaś członków Zwiąż 
ku do gotowości przystąpienia każ 
dej chwili do akcji solidarnościo­
wej.

kał się w  poniedziałek popołudniu 
z min. Antonescu, z którym od­
był godzinną rozmowę. Konferen­
cja ta dotyczyła propozycji wę- 
Czechosłcnwacją oraz przyznania 
W ęgrom  równości zbrojeń, przy 
równoczesnym zaw arciu paktu nie 
agresji z Rumunią, Jugosław ią 1 
Czechosłowacją oraz przyznania 
ze strony tych państw  pewnych 
gw arancyj, dotyczących traktow a­
nia mniejszości węgierskich. Ze 
strony rumuńskiej stwierdza się 
że rozmowy te prowadzone od 
dłuższego czasu m ają przebieg po 
myślny, i ośw iadcza się, że za­
gadnienie znajduje się na dobrej 
drodze.

Jutro min. Kanya spotka się z 
jugosłowiańskim ministrem spraw  
zagranicznych Puriczem. Konferen 
cja ta  również dotyczyć będzie 
propozycyj węgierskich.

Po powrocie min. Krofty dele­
gacja w ęgierska prowadzić ma w 
dalszym ciągu rozmowy też z 
przedstawicielami Czechosłowacji.

Zjazd wojewodów

Kronika bielsko-bialska
3 dn i okupow ali fabrykę, dom a­
gając się podwyżki zarobków.

Z TER EN U  W ALK ROBOT­
NICZYCH 

Po czterodniow ym  stra jk u  oku­
pacyjnym  w firm ie  „T ryum f44 w 
B ielsku wszyscy robotnicy otrzy­
m ali 10% podw yżki swych plac,
za w yjątkiem  13 tkaczy tasiem  w te j fa rb ia m i je s t ciężka i wy- 
gumowych, z tym , że w ciągu 10 m agająca wiele fachowości i um ie 
dni zostanie ta ry fa  ich płac akor jętności. Żądania robotnicze u- 
dowych uzgodniona ze Zwiąż- w zględniono tylko w części, będą 
k iem  klasow ym  i w ciągu 10 dni więc m usiały zostać ponow ione.

W trzecim  dn iu  s tra jk u  uzyskali 
7% podw yżki i na  tym  stra jk  za­
kończono.

Ja k  się dow iedzieliśm y praca

i bóU ki

spisana um owa zbiorow a, regulu­
jąca  ogólne w arunk i pracy  i p ła ­
cy i  zapew niająca podw yżkę p ła ­
cy dla 13 tkaczy.

R obotnicy te j firm y to  już 
nie ci sam i z przed  dwóch la t, 
k tórzy  n ie  m ięli organizacji i byli 
zdani na  łaskę losu, czego dowo­
dem  ostatn i ich s tra jk  i odniesio- 

jn e  zwycięstwo.
NOWY STR A JK  

W tk a ln i W encelis i G iertler
W  W arszaw ie znów zaczep iano 'w  B ielsku w ybuchł s tra jk  polski.

i • bito przechodniów .żydowskich j F irm a n ie  chciała honorow ać o- 
w okolicy Starego M iasta, gdzie w  statn io  zaw artej ogólnej umowy, 
szeregu sklepów żydowskich po- W łaściciele firm y, widząc zdecy-
wybijano szyby. Policja przyw ró­
ciła porządek.

Bójki i napady pow tórzyły się 
o godz. 10 wieczorem  na ul. Zim­
nej i Elektoralnej, gdzie pobito i 
poraniono kilku chrześcian, na ul. 
W olskiej zaś ofiarą napadów  p a ­
dli żydzi.

dow aną wolę swych robotników  
do w alki o nabyte  praw a, po kil­
k u  godzinach nam yślili się i żą­
dan ia  robotnicze przy ję li, a tym  
sam ym  stra jk  zlikwidowano.

W ALKA Z KONIECZNOŚCI 
W fa rb ia m i R o ttera  w B iałej 

w ybuchł stra jk . R obotnicy przez

O dpow iednia p łaca za ciężką p ra­
cę m usi z czasem być stosowana.

N ależy ty lko życzyć, aby robot 
nicy te j firm y stali się członkam i 
klasow ej organizacji i  w iedzieli 
o co walczą.

O LOS SZOFERÓW  
Klasowy Związek T ranspor­

towców w B ielsku poczynił sta­
ran ia  w k ie ru n k u  zaw arcia um o­
wy ze Związkiem  Przem ysłow ­
ców i w łaścicieli taksów ek celem
popraw ienia  losu szoferów i ich 
pom ocników  przez podwyższenie 
głodowych zarobków .

Pracow nicy transportow i bodaj 
że n a jb ard z ie j są wyzyskiwani 
jako  n ieliczni pracow nicy, przez 
co ciężej przychodzi im  walczyć 
w pojedynkę, aniżeli to  rob i m a­
sa. Jest jed n ak  pew ne, że dzięki 
ich solidarności choć są rozp ro ­
szeni zwycięsko w yjdą ze swej 
akcji.

Dn. 20 września r. b. odbyła się  pod 
przewodnictwem prezeea Rady Mini­
strów i ministra Spr. Wewn. gen. Sła- 
woja-Składkowskiego narada, w której 
wzięli udział pp. wojewodowie: war­
szawski — Nakoniecznikow-Klukowski, 
wołyński — Józefski, lubelski — de 
Tramecourt, kielecki — Dziadosz, lwow­
ski — Biłyk, krakowski — Tymiński, 
str -isławowski — Pasławski i tarnopol­
ski — Malicki. Przedmiotem narady 
były sprawy polityczne.

Zgon
b. k o in e n l n t a  Berezy

Z Gniezna donoszą nam, iż 
zmarł tam  b. kom endant obozu 
odosobnienia w Berezie, komisarz 
Greffner.

Na^ad na kolporterów 
pisma robotniczego

W  ciągu ostatnich trzech dni 
młodzież robotnicza prow adziła 
intensywnie kolportaż sw ego pis­
ma „Młodzi ld ą“. Rezultat — cały 
nakład w yprzedany w  ciągu 3 dni,
zaś kolporterzy endeckiej „Falan­
gi" znikli z ulic W arszaw y.

Ten. sukces pism a robotniczego 
doprow adził do wściekłości oene- 
row skich bojów karzy, którzy spot 
kaw szy na rogu ul. N .-św ia ta  i 
Alei Jerozolimskich tow. M atczyń- 
skiego Zygmunta, którego rozpo­
znali po znaczku z podobizną Ign. 
Daszyńskiego jako socjalistę, 
rzucili się nań z laskam i i „para­
grafam i" i ciężko go pobili.

Młodzież robotnicza w zburzona 
tym faktem postanow iła na  dalsze 
napady nie pozwolić.

nie, że każdy konflikt można poko­
jowo załatwić i zawsze przyłączy się 
do każdej akcji międzynarodowej, 
zmierzającej do redukcji zbrojeń. Do 
póki jednak taka międzynarodowa 
umowa nie zostanie zawarta, dopóty 
W. Brytania będzie się zdecydowanie 
zbroić, aby wzmóc swoją własną si­
łę obronną oraz zabezpieczyć wyko­
nywanie swoich międzynarodowych 
zbrojeń.

Przechodząc do zagadnienia Hisz­
panii, minister omówił działalność 
Komitetu Nieinterwencji, który, zda­
niem jego, zabezpieczy świat przed 
konfliktem europejskim. Nie mniej, 
stwierdził minister, w wielu wypad­
kach przyjęte zobowiązania nie zosta 
ły dotrzymane. Rząd W. Brytanii na­
dal j a kn aj goręcej popierać będzie po 
litykę nieinterwencji i zrobi wszyst­
ko, co tylko leży w jeg-o mocy, dla 
uchronienia Europy przed wojną.

Mówiąc o układzie w Nyon, min. 
Eden -wyraził ubolewanie, że nie 
wszystkie kraje śródziemnomorskie 
były na konferencji w Nyon repre­
zentowane, uważa jednak zawarty 
układ za realny i obejmujący cało­
kształt zagadnień.

Na Dalekim Wschodzie, mówił da­
lej min. Eden, rozgorzała wojna 
i nierisfy żaden wysiłek, aby zlik­
widować ten konflikt, nie ma szans 
powodzenia.

Z kolei minister przeszedł dop*r
ekonomicznej, 

W te)
erglądu sytuacji 

dzając pewną poprawę 
tuacji. ieri>l

Rząd W. Brytanii będzie $  
wszelkie wysiłki, zmierzaj 
przywrócenia wymiany mięć2?1̂ *  
dowej. Współpraca ta  jednak
się skuteczna tylko wtedy, str0®państwa zgodzą się ze swej r  . . .    _ . *zmienić swą politykę, tak,

.................................... nor#*wu zostały zadzierzgnięte p
stosunki międzynarodowe i 
stało przywrócone zaufanie. 
kie Rządy, niezależnie
ideologii mają wspólny cel: 
sienie dobrobytu ludności. 
celu dojść można dwiema ® ^fir 
pierwsza to ciasny nacjonalizm ^,, 
ga, to współpraca z innymi n® ^  
mi. I ta  właśnie droga w y d a ją , 
min. Edenowi korzystniejsza- 
nice w ideologiach polityczny0 ^  
powinny niszczyć współprac?
normcznej międzynarodowej, t*
uniemożliwiać utrzymania

politycznej. Na J ^ telerancji politycznej. Na 
punkcie należy przynajmniej 
do porozumienia, mianowidc’ 
sprawy poprawy ekonomiczne) 
głównym celem polityki. ^ 
si wybrać jedną z dwóch “ <t'
współpracę lub konfliky. 
nam doniosłe rezultaty, 9 
ruinę.

Ag. Tass donosi z wyspy Rudol­
fa, że ekspedycja Szcwelowa w skła- 
dzi Ą’ch samolotów ukończyła już 
przygotowania do dalszych poszuki­
wań Lewoniwskiego. Ekspedycja za­
opatrzona. została w żywność na okres 
6-ciu miesigey. Według ostatniego pla 
nu 3 samoloty dokonywać będą lotów 
poszukiwawczych, czwarty zaś pozo­
stanie w rezerwie. Na wyspach ar-

.fpOfr
chipelagu F ranciszka  Józefa   ̂ ^
ne zostaną lo tn iska  ja ko  o " 
mocnicze d la  sam olotów  p i-
operujących w  okolicy bicgun<1' ajęt 
n ik  MaZwruk dokonał lotu, °st<l'e^t>* 
SĄ. s i. 35 m in. szerok. pin., 
wobc zmienności pogody i p°‘ 
był do przerwania possukiWa 
wrócił na wyspę R udolfa-

Ostatni hold dla MasaryK*
PRAGA (P A T). Ukończono Już 

ostatnie przygotowania do pogrzebu 
prezydenta Masaryka. Całe miasto, 
a zwłaszcza trasa pogrzebu, jest ża­
łobnie udekorowana,

Do Pragi przybyły w  ciągu n a ­
dzieli i  poniedziałku wszystkie dele­
gacje zagraniczne.

Delegacja polska w osobach poda 
nadzwyczajnego i min. pełnomocne­
go Rzeczy pospali teej w PradZe «’>. 
Kas. Pappee oraz szefa kancelarii 
cywilnej pana Prezydenta Rzeczypc

spo.itej Łepkowskiego złożyłd 
trumną wieńce od p. ^ re 
Rzeczypospolitej i od R ządu  
pospolitej.

Przed trumną wystawioną u‘ 
pugl-czny, od soboty rano- v \“ y  
’ou.--.ir około m iliona tsób, & * jo f t  
kać m usia ły  wiele godzin, 
do ka ta fa lku  i  złożyć ° d ain^ o ^ '  
zm arłem u. U roczystości i)° ^ > & 
zaczyna ją  się w e w torek  O 9 
rano.

Faszysta zam ierzał wysadź*
w powietrze szpital

PERPIGNAN (PAT). W wyni­
ku śledztwa, prowadzonego w 
sprawie materiałów wybucho­
wych, znalezionych w tunelu Ce.— 
cere, aresztowany Włoch przyznał 
się, iż ZAMIERZAŁ WYSADZIĆ 
W POWIETRZE SZPITAL WOJ­

SKOWY W PERPIGNAN fiT
KONSULAT HISZPAŃSKI wy;
LUZIE. W obawie jed^k,
buchy te spowodują zna® triy
ofiar, zaniechał aresztów t\i

—irftzamiaru 
nelu.

i bomby porzu<
W POWIETRZE SZPITAL WOJ- nelu.

Wojna w Hiszpan1!
WERBUNEK DO WOJSKA

W edług doniesień z Gijon, na 
obszarach Asturii, znajdujących się 
,pod w ładzą Rządu w W alencji, 
utw orzone zostały komisje w er­
bunkowe, których członkowie prze 
szukują w szystkie domy pryw atne 
i zm uszają wszystkich mężczyzn 
do udania się na front.
TRAGEDIA HISZPANII PRZED 

FORUM LIGI NARODÓW 
GENEWA, (PA T ). — Na popo­

łudniowym posiedzeniu Zgrom a­

dzenia przem aw iał delef^L a ł f i .  
ku, który ostro kryty*0*  
litykę nieinterwencji w ° ^  J<̂
panii, tw ierdząc, że jest
rzystna dla rządu gen- P f  
stępnie przem aw iał tte ty 
tugalii, który zbijał 
wiane Portugalii Prze* PotW&ne-

c n i !  M flrrr iffS . IZ . n  ^Hiszpanii Negrina, iZPrancO-
sprzyja Rządowi gen‘ f  rf i i  * 5  
legat PortugaMi tw ierą 
tugalia  zachowuje ścis 
ność.

WIADOMOŚCI SPORTOWE,
B O K S

ZREMISOWALI Z ODENSE
W niedzielę późnym wieczorem 

rozegrany został mecz bokserski w 
Odense pomiędzy drużyną Warsza­
wianki a reprezentacją Odense. 
W meczu tym, który był .:tnim 
z trzech występów Warszawianki 
na terenie Danii Warszawianka wy­
walczyła remis w stosunku 6:6.

Wyniki techniczne notujemy:
W wadze piórkowej — Brantwein 

wypunktował Raźniewskiego;
W wadze lekkiej — Woźniakie- 

wicz zwyciężył Christiansena przez 
techniczny nokaut w drugiei run­
dzie.

W drugiej walce wagi lekkiej Po- 
lus pokonał na punkty Andersena.

W wadze półśredniej — Taborek 
przegrał na punkty do Kopsa.

W średniej — 
nokautu technicznego w 
dzie od Peters en a. .

W w'adze półciężki 
zwyciężył na punkty ' . ( A  fi 

W  A P T  AWARTA P ° K^  *[.

n i^ fVREPREZENTACJĘ

zentacją wschodniej

W niedzielę wiec®ore^ j e ^ 9fC,P(f«' 
reprezentacja Ł ^ ^ ^ r s k i

zentacia okręgu 
Mecz przyniósł zwy<^ g;ł. 

niemieckiej w stosun*"

I
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'Wyrok uniewiniiiafócy
w Procesie o strajk rolny

adomości z całej Polski f
16 w r ze śn iakb? ° % l T v k dnia  

eiw J  BirczyięroP/ zed S^dem 8r0dz 
u , 8  t'cze&t„ - 1 zPraW3  k arn a  prze  

r̂°lneg0< o s ta tn ie g o  straj-

Pono?kari0nych zasiedli:
\  N ^ r o  ^ k h a ł  KOrb° '» *** Dn-fn 0rb°wy, Włodzi- 
a np asłaWs.’. Karol Góralewicz,

< Z  ’Start S te fa n  R ,isn a k  ' K a  
n z  B rzu sk i i J a s ie ­

n ic y  S u fcz a n sk ie j , o sk a r ż e n i o  u ż y ­
c ie  p r z em o c y  i g r o ź b y  b e z p r a w n e j  
w  d n ia ch  ó d  16— 2 6  s ierp n ia  b . r.

W  w y n ik u  c a ło d z ie n n e j  ro zp ra ­
w y  S ą d  u n iew in n ił 3  o sk a rż o n y c h ,  
a  to  G ó r a le w ic z a , P a s ła w s k ie g o  i 
S ta d n ik a , o d r a c z a ją c  r o zp ra w ę  
p r z e c iw  p o z o s ta ły m  p ię c iu  ce lem  
w e z w a n ia  n o w y c h  św ia d k ó w .

Oskarżonych bronił adwokat
Weinhaus z Przemyśla.

ó r n e g o  Ś l ą s K a

rto urnowe zbiorową
Przemyśle gastron.-hotelsrskim

Poniedziałek
° % ło przed połu- 

-^•cnig , si? w Katowicach 
W itrażów ■ rnisi‘ pojednawczej 

J ^ c e  j Dr ej w sprawie zatargu 
ac? w przemyśle ga-

:z‘a w lokalu
' w !i. 'ze  "s!”  a8encji „Echo" 

J- lu b ) ; .t°czka Łukow skiego
“  ’ *2 0rg an a  tam t. policji

SIi
i ^ z e i  

^aiur>;'',a|ii Otr^° ,° nały w miejscowym 
p Zw »ązku Nauczy- 
- olsl<ieeo. przeglądu

Nauczy-

, ,  f c W o w T 1' 8 *
P K W Z 2e'5raI'' - O —

doi:„« le  z o s ta ły  p rzez
D A ^euran Ogni*r .

1P Z w r ó r ~ -Z a trzy m a n e’ P d z n ie icono.

stronom iczno - hotelarskim  na Gór 
nym Śląsku.

Długotrwały spór został zała­
twiony pomyślnie. Obie strony pod 
pisały przed komisją ugodę, która 
obowiązuje od dnia 21 września 
br. do 28 lutego 1939.

Ustalono szczegółowe warunki 
pracy i płacy pracowników ga- 
sfronomiczno - hotelarskich. M. in. 
przyznano pracownikom gastro- 
nomiczno - hotelarksim bezpłatne 
wyżywienie.

Strony, które podpisały umowę, 
w ystąpią za pośrednictwem kom i­
sarza demobilizacyjnego do Mini 
sterium o nadanie umowie mocy 
powszechnie obowiązującej.

ZUCHWAŁY NAPAD 
BANDYTÓW.

W hucie szklanej „D ąbrow a” , 
w pow. łukow skim , dokonano 
śmiałego napadu  bandyckiego. 
Późnym  wieczorem przyjechała 
pod hu tę  taksów ka, z k tó re j wy­
siadło pięciu mężczyzn. N atych­
m iast obezw ładnili oni portiera , 
pilnującego wejścia do fabryki i 
podzielili się na dwie partie .

T rzech ? n id i  pozostało w por­
tie rn i, a dwaj w targnęli do kasy 
fabrycznej. B andyci, p ilnujący 
wejścia, związali czterech strażni­
ków oraz uw ięzili w sąsiednim  
budynku 12 robotników . Tymcza­
sem dw aj in n i włamywacze roz­
p ru li kasę i zrabowali około 2000 
złotych.

Po dokonaniu  rab u n k u  bandy­
ci wsiedli do taksów ki i  odjechali 
w k ie runku  M ińska M azowieckie­
go. Za rabusiam i zarządzono po­
ścig.
CHCIAŁ SIĘ POZBYĆ ŻONY.

We wsi W ładysławów pod Ła­
zam i, m iędzy kolonistą niem iec­
k im  W ilhelm em  B raunem , a jego 
żoną P an lin ą  istniały od dłuższe­
go czasu nieporozum ienia. Do 
sprzeczek tych s z c z e g ó ln ie  pod ju ­
dzał B rauna ojciec jego Ludwik, 
za to , że synowa nie wniosła posa­
gu-

Nocy ub ieg łe j B raun  wraz z oj­
cem rzucił się na  żonę, zakneblo­
wał je j usta, a następnie  usiłow ał 
ją  powiesić na  strychu. Szam ota­
nia te  usłyszeli sąsiedzi, którzy  po 
w targnięciu n a  strych odcięli z 
pętli B raunow ą. Zbrodniczego

męża i teścia srodze pobito i od­
dano w ręce policji.

ZE ZŁOŚCI PODPALIŁA DOM.
Groźny pożar w ybuchł na Szy­

m onach przy drodze z Zakopane­
go do P oronina w dom u A ndrzeja 
i  A nieli z Jarząbków  U stupskich 
Kubeczków. Gdy zaalarm ow ana 
straż pożarna przybyła na m iej­
sce, cały dom  stał w płom ieniach. 
D zięki szybkiej akc ji ratotvniczej 
udało się ogień opanow ać i uga­
sić. Pastw ą płom ieni p ad ł dach, 
w iązanie dachu i powały. Zrąb 
dom u, jakkolw iek osmolony, oca­
lał. Jak  wykazały dochodzenia, 
dom  został podpalony przez żonę 
A ndrzeja. Awielę, k tó ra  pałała 

do m ęża. Kubeczkową,

k tó rą  przyznała się do winy. a- 
resztowano.
KOMISARZ MAGISTRATU WY­
ŁUDZAŁ DATKI OD PETENTÓW

W  Sądzie Okręgowym we Lwo 
wie odbyła się rozpraw a karna 
przeciwko komisarzowi m agistra­
tu lwowskiego mgr. Michałowi 
Depiakowi, oskarżonemu o nad­
użycia.

Depiak, prow adząc w m agistra 
cie dział stypendialny i lokalowy, 
wyłudzał na rozm aite „wzniosłe” 
cele od petentów datki kilkuzłoto- 
we, które tonęły w jego kiesze 
niach. Operacyj tych dopuszczał 
się Depiak w ciągu około pół ro­
ku. Trybunał skazał niesumien­
nego urzędnika na rok więzienia 
z zawieszeniem.

Za pracę w mule rzecznym
1,80 zł. dziennie

W dniu 16 b. m. wybuchł w Ko­
ronie strajk okupacyjny na robo­
tach publicznych, przy sypaniu o- 
chronnych walów nad rzeką War­
tą. Strajk wybuchł na tle głodo­
wych zarobków, które wynosiły 
1.80 zł. dziennie przy robotach a- 
kordowych.

Do strajku przystąpili solidarnie 
wszyscy zatrudnieni robotnicy w 
liczbie 600. Postawa strajkujących 
jest bardzo dobra.

Wstępne rokowania o uzyskanie 
20 proc. podwyżki w  tu t Staro­

stwie nie dały pozytywnego rezul­
tatu. gdyż p. Starosta oświadczył, 
że sam nie może decydować o  pod 
wyżce i zwrócił się do wojewódz 
twa.

^I80LU GŁOWY

TO W .
FELIKS TRĄBINSKI i

k z y P R Z E Z I E B I E N I U .

G R Y P I E i K A T Ą R Z E ,

B O Z I

W  M ińsku M azowieckim zm arł 
w 22 roku życia tow. Feliks Trą- 
biński, czynny członek T . U. R. 
i M łodzieży P. P. S. na tam te j­
szym terenie.

Śmierć młodego towarzysza, 
znanego z nadzw yczajnej ruch li­
wości i pogody duoha, zaskoczy­
ła szeregi naszej m łodzieży. Je ­
szcze bowiem w dniu śmierci, 
t. j. 10 b . m. tow. T rąb ińsk i z 
właściwą sobie energią i hum o­
rem  kolportow ał odezwy zloto­
we, a powróciwszy do domu 
zm arł po krw otoku płucnym .

Zginął w kwiecie w ieku, jako 
jedna z wielu o fiar gruźlicy w 
szeregach p ro le ta ria tu .

W dniu 12 b. m . towarzysze 
odrprowadzili zwłoki zmarłego 
na  miejscowy cm entarz.

Pochyliły  się czerwone sztan­
dary  w ostatn im  hołdzie Tem u. 
k tó ry  od wczesnej m łodości pod 
n im i walczył.

Cześć pamięci młodego Bo­
jow nika !

K ą c i k  r a d i o w y
SPOWIEDŹ SAMOTNIKA.

W środę, dnia 22 września o godz. 
16.00 przemówi przed mdkrofonem 
Krakowskiej Rozgłośni Jan Wiktor 
w cyklu „Z  mojego warsztatu*'.

Spowiedź samotnika z Pienm o- 
tworzy nam wnętrze jego cichej p ra­
cowni w willi „Szalay” w Szczawni­
cy. Wielki literat idący samotnit 
przez życie opowie nam o męce i ra­
dości twórczości literackiej, o swyrr 
umiłowaniu wszystkiego co polskie, c 
swych wędrówkach pod mostami Pa­
ryża i po przytułkach dla bezdorn 
nych w Warszawie.

O M O TO RY ZAAC JI.
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80011 274 58 89 399 412 538 764 922 
19 81043 148 264 401 518 23 632 833 
946 82001 43 56 229 280 482 506 81 
838 927 83212 6 6  440 32 524 30 700 28 
75 912 84084 204 11 16 84 485 539 59 
654 83 796 85155 362 411 15 578 635 
835 86014 458 77 529 809 26 948 87050 
164 289 409 61 473 877 90 88174 84 
294 97 388 6 6 6  897 89321 53 353 585 
87 687 903 36

90028 146 49 72 233 413 787 833 966 
940 91016 55 114 268 413 663 92049 80 
124 242 49453 667 737 93310 490 638 
16 839 61 77 951 81 94083 389 583 622 
715 834 926 81 95076 164 309 520 96 
664 775 893 930 96065 94 98 112 219 
491 652 727 53 97104 85 539 784 8 6 6
917 6 6  98087 106 288 379 431 587 739
896 909 8 6  99121 541 72 644 759 842

100363 67 420 59 613 918 25 43
101031 58 144 242 8 6  334 64 8 6  997
102024 67 180 359 421 621 44 851 63 ,
918 103029 8 6  325 29 553 55 632 712
805 104045 50 60 112 302 629 862 79
901 903 969 105214 336 44 741 74 891 
106017 "243 72 405 16 834 107011 176 
359 5 9 4  634 847 108079 162 224 62 69
581 864 988 109180 326 586 610 78 67
813

110091 184 489 111090 110 311 459
570 622 24 797 112027 56 151 411 660 
843 113040 45 126 292 439 509 13 35 
729 36 818 5 493 114109 264 76 406 7 
62 678 736 6 6  829 901 115029 74 163 
474 509 99 755 847 959 87 117126 95
366 449 566 644 92 839 60 118145 94
92 331 700 784 899 959 119041 6 6  465 
87 754 76

120048 83 258 69 661 95 777 121152 
220 70 377 673 776 74 49 122289 469 
516 612 80 777 860 72 123068 224 443
55 643 87 754 875 8 8  124106 382 434

540 144090 320 430 750 144160 433 579 
791 95 89 87 817 48 146143 77 217 6 8  
348 502 22 719 31 147002 96 129 178 
365 .430 60,4 701 715 925 148171 94 97 
243 313 559 831 55 912 149516 650 

150002 131 326 76 499 512 74 8 6  706 
944 151102 442 85 622 19 45 803 10 54 
152313 21 473 563 865 6 8  153199 243 
456 572 89 92 614 154039 196 270 344 
406 67S 730 40 876 155004 14 119 47 
58 204 12 602 64 752 970 78 156085 
174 386 453 547 60 76 717 157076 150 
72 201 89 537 65 72 685 708 972 93 
15871 158 185 336 433 8 6  506 627
159049 385 948 69 

160222 436 60 78 711 908 24 45 
161093 150 241 584 661 871 908 92 
162011 289 316 5 533 776 881 163215
637 924 164360 411 61 630 745 70
165023 42 77 215 359 569 81 620 59 
770 870 71 166630 816 963 167088 204 
335 95 584 677 717 26 801 72 936
168284 361 82 509 77 663 838 169382 
518 96 653 720

170176 588 612 735 811 903 34 33 
171015 53 267 73 341 79 430 546 35 
648 720 23 820 70 172101 243 336 566 
80 173002 270 329 58 454 582 789 825 
174168 246 368 476 517 612 61 93 774 
875 175089 226 489 665 76 772 880 
176089 134 222 357 404 73 652 730 61
87 821 177011 29 121 36 268 375 38 
765 815 45 981 53 173025 55 708 23 
960 179141 94 296 388 401 3 58

180445 560 716 881 181055 102 377
8 8  93 584 695 720 965 76 182073 147 
203 78 407 32 185101 690 943 37 84 
75 203 490 536 620 738 183094 203 96
346 97 437 549 757 97 924 35 184145
186321 541 936 79 187019 108 341 987 
188147 359 806 70 71 958 189063 521 
80 663 788 844

190071 318 419 90 669 783 91 869 
191191 528 673 737 47 54 883 192075
99 324 408 794 807 33 193141 95 273
638 739 881 97 194273 531 6 8  74 743 
901 65

103135

730 8 6  
79209 79 671 907 

80025 511 708 45 81510 78 82005 373 
720 850 920 83271 439 521 932 87 
84107 391 801 21 8  4964 85037 75 158 
436 741 86008 242 326 526 756 87308 
568 669 8 8 6  88799 906 89237 87 516 
80 769 808 

90059 150 391 744 54 884 95 996
91075 82 94 160 409 620 747 81 887
92234 352 444 505 705 93037 706
94383 482 936 95242 79 98 382 531 
789 933 96023 176 882 97246 614 977 
98221 33 60 323 720 947 99023 303 
555 653 749

100385 101352 532 102849 
362 733 70 917 104122 228 340 417
552 936 46 105 249 55 376 854 995
106007 543 682 770 107315 96 6 8 8  96 
709 108126 31 202 389 476 912 109019 
21 150 460 562 848 

110001 223 111027 62 114 279 543 
728 879 112045 136 311 433 844 113433 
77 622 73 719 812 936 114297 336 595 
115083 180 305 585 618 830 116134 
434 495 582 627 117047 62 131 748 
118382 775 119059 90 277 329 43 649 

120214 636 121084 693 122010 158 61 
247 651 123134 635 770 897 124041 
316 833 125 636 126609 942 127234 
451 625 921 34 128057 624 129192 528 
91 858

130161 270 334 52 79 842 131347 
520 673 750 94 132050 304 7846 954 
133013 108 97 434 510 634 839 134060 
97 548 759 135217 340 412 43 680

12270 968 13104 726 803 14848 964 
15561 717 61 55 985 16007 166 678
17116 717 898 18027 336 430 564 998 
19116 491 889 904 

20978 126 45 969 21320 414 769
22018 82 166 89 419 80 23326 63 405 
513 959 24036 98 165 226 35 353 77
502 838 25035 107 58 609 897 26249
505 6 6  956 27034 136 234 57 28391 37 
436 777 951 29022 148 380 617 739 

30336 444 973 31004 203 73 472 74 
32085 100 369 656 61 33138 326 574
676 804 34022 135 677 942 92 35096
130 296 318 446 851 36083 451 728 8 8  
873 907 37012 625 891 38253 377 568 
827 991 39305 31 502 978 

40488 856 985 41800 92 420 94 42189 
371 682 881 43060 74 277 966 44069 
89 191 572 45707 885 982 46417 525 35 
818 47000 146 94 404 554 6 6  848 947 
85 48002 156 405 81 501 852 49104 391 

50190 51112 608 825 52136 378 991 
53130 215 305 425 75 54752 898 55292 
453 646 8 8  99 730 834 997 56542 910
57298 468 509 865 986 58043 161 662
966 6 8  59425 517 8 8 6  

60065 401 515 662 704 6125 72 550 
62494 67 575 677 63599 723 24 816 
64425 507 710 34 65883 66096 568 725 
42 911 67104 560 715 54 68151 270 
478 741 78 69024 79 353 55 403 684 986 

70208 402 59 713 967 71216 503 719 
907 29 72248 824 969 73125 67 281 374 
447 925 99 74239 865 75115 252 347
444 80 727 839 61 964 76100 713 919
77153 296 348 483 515 78027 35 723 
79035 90 399 

80054 114 402 650 81045 49 965
82517 766 834 83045 287 809 956 84121 
346 743 56 863 85034 6 6  371 489 540
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52 54 620 716 74 807 27 134019 84 253 
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tli ciągnienie
W ygrane po 200 zł,

199 270 523 90 675 1094 117 242 99 
323 425 609 783 99! 2172 39 514 638 
726 3023 31 49 177 95 235 465 562 
739 76 833 4198 273 93 5143 302 421 
548 676 6010 30 291 411 699 716 99 
824 7231 42 469 97 605 20 822 8202 
93 656 811 9108 346 63 781 902 

10162 531 696 942 11413 611 364 
980 12165 39 756 13042 95 416 34 626 
732 869 14272 413 529 41 15008 204 
354 528 99 16034 303 34 36 509 683 
17011 52 706 18056 487 19381 637 

20170 265 21227 838 22788 935 2 3 1 0 6  
232 316 519 951 24414 508 6 6 8  773 
955 25255 98 396 453 552 67 607 771 
827 84 26066 141 445 588 8889 926 
27035 208 30 35 3413 797 836 28091 
148 29006 506 673 708 69 

30110 687 31341 564 962 84 32436 
33246 787 34002 309 911 35079 231 351 
426 48 719 8 6 8  933 36662 711 90 37126 
77 412 525 612 885 89 977 38162 76 
516 24 659 769 841 939 39112 738 918 

40023 80 182 559 638 41373 441 721 
8 8 6  42448 65 705 43061 6 6 8  44205 32 
466 45251 375 464 858 46395 453 638 
851 47059 693 971 48045 975 49044 
660

50040 53 73 548 856 51577 601 47 
789 970 79 93 52032 220 539 910 53163
491 54055 630 848 90 935 38 55181
765 968 56160 420 578 814 6 6  909
57907 58222 401 655 935 59638 831
938 74 %

60042 248 460 61101 409 575 990 
62066 89 313 603 752 63054 173 307 98 
456 95 515 628 786 852 87 947 64656
939 65008 167 234 392 524 926 66659
67010 226 558 920 6 8  68143 201 372
69168 304 836 38

70175 278 506 98 622 924 71005 50 
72012 27 490 794 8 8 8  73032 67 120 32

37 251 365 468 964 138420 5S1 860 
139240- 422 520 661 6 8  784 

140117 541 646 709 141213 536 624 
817 67 905 142380 782 143145 259 317 
489 850 144948 64 145203 956 146133 
256 326 47 518 720 98 842 147762 808 
904 63 148208 352 534 774 852 976 
149337

150593 744 151711 152112 282 510 
23 940 153536 56 872 154279 433 693 
155169 252 418 505 27 8 8 6  990 156227 
606 6 6  859 157119 233 534 54 945 
158748 159091 142 8 6  333 485 

160044 265 161795 162491 681
163634 47 969 164142 70 653 730 45 
958 73 166078 166 263 302 581 696 
935 167351 303 841 169102 628 722 
851 972

170213 171576 989 172082 181 226 
359 6  879 917 173043 99 468 533 69 
794 174541 671 865 76 175061 296 
517 8 6  660 890 982 176056 176 497 679 
943 97 178111 953 179126 665 76 865 

180390 450 77 659 795 181068 113 
265 593 802 182290 467 183017 394 509 
184020 254 315 483 185159 479 186005 
156 594 697 187034 164 312 188218 41 
55 310 529 189346 402 835 

190409 76 570 710 96 915 191193 
891 956 57 193350 552 194347 627 99 
8 8 8  83 909 8 6

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE

Stała dziena wygrana zł. 20.00 na 
nr: 94727 

Po zł. 15.000 na nr: 147986
Po zł. 5,000 na n-ry:

6 6 6  88237 304 566 89134 659 
90395 492 642 91083 531 882 908 

47 80 92353 468 523 729 812 13 968 
93020 635 729 924 94078 399 743 64 
900 95021 57 974 96119 361 75 585 
97007 275 412 35 98529 790 99225 329 
423 22 71 869 901

100271 493 101523 690 102261 439 
653 928 11 92 103024 224 436 511 15 
71 791 865 104022 33 87 140 609 21 
965 105507 107948 108885 942 109230 
539 64 614 729

110164 726 111192 851 82 935 112105 
246 403 976 113080 281 320 69 480 77S 
89 926 114116 22 98 253 93 396 547 49 
923 1150C8 178 685 714 63 804 61
116310 55 504 620 117838 956 118513 
753 96 971 81 119103 497 71S

120090 56 255 70 304 426 516 121000 
477 972 122480 904 124012 32 574
125063 324 547 640 848 904 126300 957
127770 869 123216 22 554 64 679
129001 378 592 660 

130170 755 131529 983 132177 213 75 
337 479 579 656 133791 134030 721 830 
98 135013 354 512 636 136405 831
873 137004 147 201 366 624 978 138612
905 139060 147 464 879

140352 461 534 141084 206 453 408 
664 6 6  858 69 142446 143207 353 484
85 687 708 848 47 56 979 144220 317
30 432 600 145750 916 52 146016 213
395 456 6 6  580 147047 158 148242 392
989 97 149013 464

150151 84 92 370 537 740 151763 972 
152328 617 153182 252 58 844 6 6  
155420 533 861 156622 779 954 97 
157292 379 411 816 920 158085 363 599

47313 61662 8 6 8  9 3 2  3 5  159196 281 309 497 642
63452 6 8 8 8 6  179232 186837 

Po zł. 2.000 na n-ry: 4991 6768 13719 
17233 19378 25863 21186 35524 35625

I 772 896
160045 161359 906 162375 493 614 

800 913 39 78 163085 225 85 561 645 
783 164121 24 244 517 165035 193 36551879 71887 73467 94727 116524 117177 ‘ «  7<7fi71 168368

119097 166353 178037 189044 ' 6 7 8  9 7 7  1 6 7 3 ,5  4 2 1  6 4  j 6  871  1 6 8 3 6 8
Po zł, 1.000 na n-ry: 6097

Jednym z najbardziej popularnych 
haseł w Polsce jest hasło motory za 
cji. Piszą, o nim dzienniki, pow tarza­
ją  je obywatele, hasło to urosło rf< 
roli obowiązku wobec Ojczyzny. Al« 
realizacja tego hasła możliwa będzit 
dopiero wtedy, gdy słowo ..motory- 
zacja1* nabierze dla obywatela prak­
tycznego. życiowego znaczenia. S pra­
wie te j poświęca Polskie Radio cykl 
pogadanek, które będą miały na celt 
zapoznanie słuchaczy z konstrukcja 
samochodu, zasadami kierowania i t, 
d. Opracował je inż. Witold Rychter. 
Pierwsza pogadankę p. t . :  „Samo­
chód i  jogo silnik” nadaje Polski* 
Radio w dniu 22 września o godz. 
17.50. Następna w dniu 29 wrześni* 
o godz. 17.50.

Radio warszawskie
-  ŚRODA.

WARSZAWA I: 6.15 Pieśń. 6.18 
Gimnastyka. 6.38 Płyty. 7. Dziennik 
poranny. 7.10 Muzyka. 8. Audycja
dla szkół. 11.16 Audycia dla szkół. 
11.40 Gra Mischa Elman. 11.57 H ej­
nał. 12.03 Dziennik południowy.
12.15 Felieton prawno - społeczny. 
12.25 O rkiestra Filharmonii Warsz.
15.45 Wiadomości gospodarcze. 16- 
Szkic literacki. 16.15 Pieśni górno­
śląskie. 16.45 W ydarzania morskie 
w Hiszpanii. 17. K w artet as-dur. 
17.30 Piosenki. 17.50 Pogadanka. 
18. Chwila Biura Studiów. 18.10. 
Program  na iutro. 18.15 Melodie f  11- 
mowe.18.50 Pogadanka aktualna. 19. 
Słynni dyrygenci. 19.50 Wiadomości 
sportowe. 20. „Opowieść króla cyga­
nów’". 20.45 Dziennik wieczorny. 2 0 .5 5  
Pogadanka aktualna. 21. Koncert 
chopinowski. 21.45 „Rodzice i dzie­
ci”. 22. Muzyka taneczna. 22.50. 
Ostatnie wiadomości.

WARSZAWA II: 13. Koncert. 14- 
Parę informaeyj i Program  na ju ­
tro. 14.06 Płyty. 15. Pogadanka ak­
tualna. 15.10 Życie kulturalne stoli­
cy. 15.15 Polskie pieśni. 22. Wiado­
mości sportowe. 22.05 Kwadrans po­
ezji. 22.20 Płyty. 23.15 Muzyka t a ­
neczna.

WARSZAWA 23 września.
WARSZAWA I. 6.15 Pieśń. 6.18 

Gimnastyka. 6.38 Płyty. 7.00 Dzieu- 
nik poranny. 7.10 Płyty. 8.00 Audy­
cja dla szkół. 11.15 Najpiękniejsze 
melodie Moniuszki. 11.40 Engelbert 
Humperdinck. 11.57 Hejnał. 12.03 
Dziennik południowy. 12.15 Pogadan. 
dla młodzieży wiejskiej. 12.25 Orkie­
s tra  rozrywkowa. 15.46 Wiadomości 
gospodarcze. 16.00 Spotkanie. 16,15 
Muzyka salonowa. 16.45 Radio 
szkole. 17.00 Koncert solistów. 17.o0 
Poradnik sportowy. 18.00 Poradnik 
sportowy lokalny. 18.05 Pogadanka 
społeczna. 18.10 Program  na jutro.
18.15 Z  operetek Jan a  Straussa. 
18.50 Pogadanka aktualna. 19.00 Te­
a tr  Wyobraźni. 19.40 Pogadanka aktu 
alna. 19.50 Wiadomości sportowe. 
20.00 Koncert muzyki lekkiej. 20.55 
Dziennik wieczorny. 20.55 Wiadomo­
ści rolnicze. 21.05 Muzyka taneczna.
21.45 Rodzi'”? i dzieci. 22.00 Muzyka 
niemiecka. 22.50 Ostatnie wiado­
mości.

WARSZAWA n.
13.00 Płyty. 14.00 

program  na jutro.

na n-ry: t>w/ 10236
15332 32678 40732 53682 53608 53661 
53985 60670 69794 74726 85012 85317 
89465 101212 119316 128812 131427
133381 136903 139581 165156 175433
184568 186436 191840

W y g r a n e  p o  2 0 0  z ł .
27 150 304 750 1333 423 884 2091 

3058 194 592 749 909 4319 5458 546 
835 7: 6329 458 546 827 7105 200 8148 
89 300 9115 244 324 593 753 945 

10020 399 542 660 11179 259 785

730 169327 592 700 
170276 334 475 610 171337 74 780 

851 172016 478 519 173016 690 174787 
175002 44 217 87 467 500 176428 800 
177S09 178350 509 47 179407 627 960 

181159 255 474 743 965 1C2789 812 
902 62 133186 253 725 1S4528 185122 
431 658 864 3 186364 671 949 8 6
187114 252 392 401 643 754 65 18S068 
130 32 530 189078 349 589 872 991 

190310 459 509 925 191330 592 795 
875 192149 214 341 858 9 193300 527 
701 194068 247 343

Informacje i 
14.06 Recital 

skrzypcowy. 15.00 Jak  spędzić świę- 
io. 15.10 Zespół Tychowskiego. 22.00 
Wiadomości sportowe. 22.05 Repor­
taż z życia. 22.20 Płyty. 23.15 Muzy­
ka taneczna.

S AMOLOTEM
w szędzie

b l i s k o
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Ż Y C I E .  W A R S Z A W Y
W orwariek, dn. 23 b. ni. o gcdz. 19.30, odbędzie się w lokalu 

dzielnicy PPS. Mokotów, przy ui. Racławickiej 4

Ureciysla Biaiiiis l i i i  P.P.S.
Przem awiają town tow.: Rafał P raga i Zygmunt Walicki.
W program ie bogafa część artystyczna.

Młodzi! Stawcie sią licznie!
PLON DZIESIĘCIU DNI

Pierwsze dziesięć dni ciągnienia 
czwartej klasy trzydziestej dziewią­
tej loteri klasowej zakończyły się ro.z 
losowaniem 34.000 wygranych, wśród 
których znalazły sie wygrane po: 
100.000, 75.000, 50.000, 30.000 i ]
20.000 złotych. Zaznaczyć należy, że 
obecnie największymi względami ob­
darzyła Fortuna płeć piękną.

Zacznijmy od największych, stuty­
sięcznych wygranych. Padły one na 
numery 118.260 i 53.915. Jedna z 
ćwiartek pierwszego z tych numerówr \ 
była w posiadaniu

jako właścicielka połowy losu Nr. 
57.217, który wygrał 50.000 zł. Takąż 
sumę otrzymała

IV Spiace królewny” na wozach
plagą szo s  podwarszawskich

W dalszym ciągu plagą szos 
podwarszawskich są śpiący woźni­
ce, wracający wieczorem na wo­
zach wiejskich z Warszawy do 
swych domostw, po załatwieniu 
sprawunków w stolicy. Woźnice 
ci są w dodatku niejednokrotnie 
w stanie nietrzeźwym.

Przedwczoraj na szosie otwoc­
kiej na wóz wiejski, jadący z War-

BOLACH
GŁOWY
PROSZKI OLA

DOROStVCH
K  ZUMOSM taaa*CZNVM4

Olka

pani ZOFIA NIEMCZYKOWA z Ka-
towic, gdyż nabyła inny podobnie 
szczęśliwy numer losu, mianowicie 
54.692. Trzecia ćwiartka była w po­
siadaniu

p. LUDWIKI PAWŁOWSKIEJ, urzę 
dniczki, zamieszkałej w Warszawie 
przy ul. Stalowej Nr. 43.

Właścicielami drugiego z tych nu­
merów są mieszkańcy Krakowa.

Siedemdziesięcioma pięcioma tysią 
cami, które padły na Nr. 111.755 po. 
dzieliło się czterech kupców warszaw 
U:ich. . . rd la M W

Pani HELENA DUNIN . WOL- 
SKA, urzędniczka, zamieszkała w 
Warszawie zainkasowała 20.000 zł.

pani STANISŁAWY SIEMIENA- 
SóWNY, ekspedientki firmy „Adam­
ski", zamieszkałej w stolicy przy ul. 
Wareckiej 12. Pani HALINA BED­
NARSKA otrzymała 10.000 zł. za 
ćwiartkę losu Nr. 151.301.

Innymi wygranymi podzielili się 
przedstawiciele najrozmaitszych
warstw społecznych.

Ciągnienie czwartej klasy trwa w 
dalszym ciągu, a w dniu 29 b. m. wy­
losowany będzie milion. Jednocześnie 
ntoina już zaopatrywać się w losy do 
pierwszej klasy czterdziestej loterii 
klasowej.

Co grają w teatrach?
TEATR ATENEUM: * Codziennie 

znakomita komedia W. Wernera „Lu. 
dzie na krze“ ze Stefanem Jaraczem.

TEATR WIELKI: Dziś występ go­
ścinny świetnej śpiewaczki, Mary Di- 
dur-Załuskiej w „Słońcu Meksyku", 
słynnej francuskiej operetce Ywain’a. 
Przedstawienie — po skrótach — 
kończy się o godz. 11 m. 10 wiecz.

TEATR NARODOWY: Dziś „Wil 
ki w nocy‘‘ Rittnera w reżyserii St. 
Wysockiej.

TEATR NOWY: dziś komedia
Amiel‘a „Trzy asy i jedna dama“ w 
reżyser i Cwojdzińskiego.

TEATR LETNI: dziś komedia mu. 
zyczna „Miłość przy świecach" z 
Niemirzanką, Ruszkowskim i Żab­
czyńskim na czele.

TEATR POLSKI: Gra w dalszym 
ciągu bez przerwy cieszącą się ogrom 
nym powodzeniem krotochwilę Rusz. 
kowskiego „Jadzia • Wdowa" z M.

Modzelewską w roli tytułowej.
TEATR MAŁY: dziś i dni na­

stępnych w dalszym ciągu do końca 
tygodnia niezwykle interesująca ko. 
media G. B. Shaw‘a p. t. „Szczygli 
Zaułek" w przekładzie F. Sobieniow- 
skiego.

TEATR MALICKIEJ: zdobył suk. 
ces komedią angielską Davies a „Mię 
czak" w przekładzie F. Sobieniow- 
skiego.

TEATR KAMERALNY: Teatr
nieczynny z powodu końcowych prób 
z nowej sztuki Poli Gojawiczyńskiej 
p. t’. „Współczesne".

TEATR WIELKA REWIA (Karo. 
wa 18). Komedia muzyczna Farkasa, 
„Król na jedną noc".

TEATR 8.16. Dziś komedia muzy. 
czna „Narzeczona zginęła" z Olą 
Obarską.

CYRULIK WARSZAWSKI — dziś 
i codziennie areywesoła satyra mu­
zyczna „Jaś u Raju Bram".

Kronika organizacyjna
KOMITET DZ. „STARÓWKA".

Posiedzenie Komitetu dzielnicy Sta. 
rówka P.P.S., odbędzie się w środę 
29 b. m. o godz. 18.30 w lokalu dziel­
nicy przy ul. Długiej 21.

Obecność członków Komitetu obo­
wiązuje pod rygorem organizacyj­
nym.

DZIELNICA PPS. „ŚRÓDMIEŚ­
CIE". Posiedzenie Komitetu odbę­
dzie się w środę, dn. 22 b. m. o go­
dzinie 7-ej.

OGÓLNE ZEBRANIE dla człon­
ków i wprowadzonych gości z refe­
ratem tow. A. Próchnika na temat 
„Wrażenia z podróży do Francji" 
odbędzie się w piątek, dn. 24 b. m. 
o godzinie 7,30.

DZIELNICA WOLA . CZYSTE. 
Posiedzenie Komitetu Dzieln. odbę­
dzie się dziś w środę, o godb. 6.30 
pp.

SEKCJA PRAC, UMYSŁ. PPS. 
Posiedzenie Zarządu Sekcji odbędzie 
się dziś, w środę, o godz. 19. Obec­
ność wszystkich członków Zarządu 
obowiązkowa.

POSIEDZENIE EGZEKUTYWY 
WOKR. PPS odbędzie się w czwar­
tek, dn. 23 b. m. o godz. 6.30 popoł. 
ul. Długa 21.

Hialto
KONIEC PANI CHAYNEY.

Wesoła, lekka komedia o podkła­
dzie kryminalnym oczywiście ludziom 
się podoba, zwłaszcza, że rolę głów­
ną kreuje Joan Crawford — uoso­
bienie wulkanicznego temperamen­
tu.

Film zrobiony zgrabnie, w pierw­
szej części widz nieobeznany z tre­
ścią utworu, sam daje się „nabrać" 
na to, iż p. Chayney jest autentycz­
ną wdową, cud-kobietą i t. d. Wy­
jaśnienie tego konfliktu jest również 
sprytne jak i wesołe. Nieco za bar­
dzo „usentymetnalniono" zakończe­
nie obrazu.

Całość dolna. Szkoda tylko, że 
stanowczo przeładowana jest nieco 
dialogami.

Nadprogram ładna 
jeczka o murzynku i

kolorowana ba 
piratach.

łka .

M uzyka w  parkach
(Koncerty dzielnicowe)

Sekcja Muzyczna W ydziału O- 
, św iaty i Kultury Zarządu M iejskie­
go m. W arszaw y pod fachowym 
kierownictwem prof. Tadeusza 
Czerniawskiego może w roku bie­
żącym pochlubić się znacznie roz­
szerzoną akcją szerzenia kultury 
muzycznej wśród mas ludności 
stolicy.

Nie tylko nasze parki, jak Ujaz­
dowski i Paderew skiego, Żerom ­
skiego, parki na Pradze, W oli, Mo 
koto wie ale naw et większe skw e­
ry na W ybrzeżu Kościuszkowskim 
i na Ochocie posiadają  obecnie 
swoje estrady, na których w świę­
ta  i niedzielę w godzinach popołu­
dniowych gryw ają orkiestry  dęte. 
Bezdeszczpwe lato tegoroczne, 
szczególnie sprzyja koncertom na 
o tw artej przestrzeni.

Spragniona odpoczynku wśród 
zieleni publiczność oblega g ra ją ­
cych, w  muzyce znajdują szlachet 
ną rozrywkę. Koncerty są  zupeł­
nie bezpłatne. M ożna na nich usły­
szeć poloneza Moniuszki, tańce:

Noskowskiego, Namysłowskiego, 
Ogińskiego, przeróbki operowe, 
tak zazwyczaj łubiane i dostępne 
dla ogółu a nie rzadko i nowości 
polskie jak „W ycinanki łowickie" 
Fr. M aklakiewicza lub „Fantazję" 
Z. Cymermana, dośw iadczonego 
kierownika Orkiestry Reprezenta­
cyjnej Dyrekcji T ram w ajów  i Au­
tobusów  Miejskich.

Pod względem frekwencji i ogól 
nej estetyki na czoło w ysuw ają 
się koncerty Orkiestry Policji P ań ­
stw ow ej w Parku Paderew skiego 
pod dyr. Ant. Lewińskiego. W o- 
bram ow aniu drzew  i kw iatów  e- 
s trada  nabiera  sw oistego uroku, a 
żywe motywy „Halki", „Aidy", 
„Carm eny" niosą daleko aż do ko­
lorowych dalii, obok których budu 
je się dziś specjalna muszla kon­
certow a dla przyszłych audycyj 
letnich na wielką skalę.

Niezależnie od koncertów let­
nich o charakterze stosunkow o po 
ważnym, W ydział O. i K. m agistra 
tu organizuje obecnie wiele zabaw

publicznych na polankach przed­
miejskich stolicy, na Woli, lub na 
przeciwko Parku Paderew skiego. 
Lekkie piosenki, monologi, kuple­
ty nadaw ane przez głośnik, zaw o­
dy sportow e, tańce, gry dziecięce 
składają się na całość odpow ied­
nią dla nastrojów  lata i niedzieli.

Amatorom wrażeń artystycz­
nych niedzielnych bardzo polecam 
koncerty W ydziału, urządzane w 
sali gimnazium miejskiego na Ska 
ryszewskiej .8. Nie dużo artystów , 
a jakże wiele dobrej muzyki i ży­
cia. P. E. Umińska odm alowuje 
smyczkiem z w erw ą polskie polo­
nezy i obertasy , p. M. Chmurkow- 
ska recytuje M ickiewicza, Hertza, 
Tuw im a dźwięcznie i z prostotą, 
p. J. Popław ski poryw a słuchacza 
długą falą miękkiego swego teno­
ru w arii z „Flisa" Moniuszki. P. 
S. N adgryzow ski akom paniuje 
zbyt może skromnie ale kultural­
nie. Całość ostatniego koncertu 
dzielnicowego na Pradze zachęca­
ła do słuchania, przyniosła zado­
wolenie estetyczne zarów no tym, 
co muzykę daw ali, jak i tym, co 
ją odbierali.

E. O.

szawy, najechał, nie ze swej winy, 
samochód prywatny, jadący od 
strony Otwocka, zabijając na 
miejscu konia. Woźnica cudem c- 
calał. Auto uległo uszkodzeniu.

Wczoraj również na szosie o- 
twockiej autobus powiatowy tyl­
ko przypadkiem uniknął zderze­
nia z wozem, woźnicę którego ob­
sługa autobusu musiała silnie tar­
mosić, aby przyszedł do siebie.

Brak na miejscu patroli lot­
nych policji drogowej uniemożli­
wia wyciąganie konsekwencyj z 
tego rażącego ignorowania prze­
pisów drogo wy cĥ

Patrolowanie przez policję dro­
gową szos podwarszawskich win­
no odbywać się również w porze 
wieczorowej.

„Drewniane sale"
pod kontro lą  s ta ro s tw a

Starostw a grodzkie przystępują 
obecnie do kontroli istniejących 
na obszarze W arszaw y sal tańca. 
Jest to kontrola doroczna zw iąza­
na ze zbliżającym się okresem 
karnawałowym. Sale tańca mu­
szą odpowiadać wszelkim przepl 
som. Sale tańca prowadzone
bez zezwolenia, podlegają opie­
czętowaniu, właściciele zaś tych 
sal, będą surowo karani.

Strafk okupacyjny
w w arszaw skiej Rzeźni Miejskie!

Od dłuższego już czasu robot­
nicy rzeźni miejskiej na Pradze 
domagali się zaw arcia umowy 
zbiorowej. W ładze miejskie nie 
chciały jednak umowy tej podpi­
sać. obiecując tymczasem robot­
nikom przeszeregowanie do wyż-

rócit
$ię

sowej. Niejaki Kośla zwr flf' 
do robotnika rzeźni i człon' ,v

m t { o. 
d 0 ”

ganizacji klasowej, tow
ka, żądając, by wstąpił on d tyy 
zonu" i grożąc w razie 00 
represjami. ^

I rzeczywiście. Gdy tow-   W j  Lt I WIdUC. Vjuy (lii1
szej kategorii plac. W reszcie o- raszek odmówił — w ki,ka ^zl5'

później przeniesiono go ^  :skie' 
łu... ogrodniczego Zarz. M,e|

we przeszeregowanie nastąpiło— 
lecz olbrzymiej większości robot­
ników — poza nielicznymi jedno­
stkami — nie przyniosło ono ża­
dnej poprawy bytu.

Oczywiście wywołało to wiel­
kie wzburzenie i niezadowolenie 
wśród robotników. By utrudnić 
na wszelki odruch, władze wzięły 
się do rozbijania organizacji kla-

go.
Ponieważ protest . ™ 

przeciw takim praktykom n,e a  
niósł skutku, robotnicy rz®zn (i‘> 
klamowali strajk  okupacyjny j 
oddz. rzeźni wołowej, k*sZ, 
flaczarni od wtorku wiecz° f-

Ul. Mińska kopciuszkiem Prajji

Nasza rubryka
MŁODY, inteligentny, ze znajo­

mością języka francuskiego, hiszpań 
skiego, łaciny i greckiego (6 klas 
gimnazjum) poszukuje jakiejkol­
wiek pracy. Chętnie przyjmie kore­
petycje. Łaskawe zgłoszenia dla J. 
Mieczysława, Warszawa, Chmielna 
124 m. 14.

KAWALER, fachowiec w ciężkich 
warunkach materialnych, prosi o 
jakąkolwiek pracę. Chętnie przyjmie 
posadę woźnego. Posiada jaknajlep- 
sze referencje. Łaskawe oferty: — 
Warszawa, Chmielna 124 m. 14, dla 
Jana J.

KOREPETYCYJ z matematyki, 
fizyki i łaciny w zakresie gimnazjal­
nym tanio. Sinicer, tel. 10-23-75,

(JukiMoeitto
Jbujśa

NIE PO ZOSTAN IECIE

BEZ OCHRONY?
W każdej aptece otrzymacie 

Waszą wypróbowaną markę zaufania.
„O LLA ” STOISKO WYSTAWOWE 

PAVIUOIM OE CA SANTE OM B

OGŁOSZENIA DROBNE

i R O W E R Y 3
ICamińskiego i innych 

I ł U ł l L n l  pierwszorzędnych za. 
granicznych i krajowych firm na czę. 
ściach angielskich Bramptona. Do- 
godne warunki. Ceny najniższe od zt. 
90.—. Pożyczki 100 za 100. Patefony. 
Płyty „Select", Marszałkowska 147. 
Telefon 2-87-66. Cenniki bezpłatnie.

P  RADIO I TECHNIKA |
DA n |H  aparaty kupni w źródle 
mASJIU fachowym. Przed kupnem 
wstąp do salonu demonstracyjnego
" '„ „R A D IO P R E N " Żel. Brama 2.
Posłuchasz radioodbiorników wszyst­
kich firm czołowych: „Philips,
Union, Radiopren, Telefunken, Kos. 
mos, Hornyphon" i inne. 24

R O Z M A I T E 1
M Ę Ż C Z Y Ź N I sto procent sił 

nv kich uzy 
Pan, stosując aparat nr. 111. Nauko­
wą broszurę wysyłamy bezpłatnie, 
dyskretnie „Inventus", Warszawa, 
Aleje Jerozolimskie 35. 68

Ul. Mińska nie spełnia swego 
zadania jako zasadnicza arteria 
łącząca centrum z wielkimi zakła­
dami przemysłowymi, położonymi 
przy tej ulicy i w  najbliższym jej 
sąsiedztwie. Nie jest ona bowiem 
należycie urządzona: zabrukow a­
na jest kamieniem polnym, poza 
tym brak jej chodników.

Ulicę tą przemierza kilka razy 
dziennie wielotysięczna rzesza 
pracowników umysłowych i fizy­
cznych w ytwórni: „Pocisk", P. Z. 
Inż„ P. T. E., K. Szpotański, „Si- 
dol“ i wielu in.

Rzesza ta  z trw ogą my®11 ^ 0(j. 
żającym się okresie słot i 
gdyż wówczas przejście ty  (pfl 
ską, pozbawioną c h o d n i k ó w  
jednej tylko stronie wąski w 
wy pas chodnika) jest ułfU ^ J

Ostatnio powierzchowne
m ontowanie obecnej jezdni 
ulicy nie załatwiło sprawy- 

Ułożenie przynajmniej _ ^  
wych chodników po jednej 
nie ulicy, stanowi minimty1 ((1 
jakie należałoby w ykonać  
ulicy przed zimą.

Handel ra ta lny  upada
Sytuacja w handlu ratalnym za- 

lażena jest przede wszystkim od 
wzrostu zaufania przy udzielaniu 
kredytów. W obec tego, iż w ostat 
nich czasach zaufanie takie dozna 
ło pewnego załamania równie?, 
przy udzielaniu kredytu przy sprze 
dąży na raty nastąpiło zahamowa 
nie. Firmy, które udzielały takie­

go kredytu, obecnie znajdu j

rednltd*w fazie wyczekiwania.
Załamanie kredytu i rty^,ji*' 

zaufania związane jest ł)eZUjty-1 
dnio ze stanem bezpiecze poi 
w miastach i miasteczkach. ^  
tym względem sytuacja ?aS ' p0‘ 
staw ia się stanowczo ma?0 
myślnie.

Co wyświetlają kin®;
11? I A . 7 Knnllłll7.nAN ,¥ 1 TPCTT/I. „ ___-7-Q I„TTlld̂  .ADRIA: „Zbuntowana".

ANTINEA: „P°d dwiema flagami"
i „Kolorowa rewia".

AMOR: „Panna Liii" i „Skowronek" 
z Martą Eggerth.

AKRON: „Tred°wata“ i „Brock- 
Luis".

AS: „Kapitan Bl°od“.
ATLANTIC: „Statek niewolników".
BAŁTYK: „Bohaterowie m°rza".
BIS: „Magerling" i „Noce egipskie1.
CASINO: „Czarownica z Salem".
CAPITOL: „Znachor".
COLOSSEUM: „Trafalgar".
CZARY: „Bufallo BiII" i dodatki.
ELITE: „Szarża lekkiej brygady" i 

„Tydzień przed ślubem".
E U R O P A : „Panow ie z to w a r /y .

stwa“.
FAMA: „Błazen".
FILHARMONIA: „Sonata księżyce, 

wa" z Paderewskim.
FLORIDA: „Łowca przygód" i „U- 

piór na sprzedaż".
FORUM: „Daniel BOone" i „Tańczą, 

cy Pirat".
GDYNIA (Inżynierska 4: „Ku

wolności" i dodatki.
GLORIA: „Srebrna Torpeda" i do.J 

datki.
ITALIA: „Romeo i Julia".
HOLLYWOOD: „Barkarola".
HOLLYWOOD: „Tajemnice żółtego 

miasta".
IMPERIAL: „Na Sybir".
KOMETA (Chłodna 29): „Skamle,

niały las" i rewia.

■  KŁ K O M E T A  —
ui. Chłodna 43, iel. 6.48-51.

„SKAMIENIAŁY LAS" — gdzie 
Nu tur a zmusza Mężczyznę do za­
pomnienia o jego sumień.u i ob­
naża Kobietę z jej pychy.

Skamieniały

MAJESTIC: „Zamek Taj®m

M AJESTIC 2^,5
w niedziele i św. o 12 i 2 P

Zamekw

BALKON

7 5  gr.
PARU-*

i z ł .

MIEJSKI: „Penny".

MIEJSKI

Ulgowe po £ 5 ^ ^  9 ^
. iza wyj. prem. zon. 1 i

NOWA TOMBOLA: „G,oS

51 a sw

Na s c e n ie  r e w ia

jh-Należę d° ciebie".
PETIT TRIANON: . 

walc" i „Jak wam SI6 F
PAN: „Książątko". svieg° 
POPULARNY (Zamoysh . i

„Pasteur" i rewia.
PROMIEŃ (Dzielna 1 ): rfLy". . fc

„Fredek uszczęśliw ia  1
PRAGA (Targowa 71): ’» jO?

wia. „tow
PRASKIE OKO (Zygn^ 1 d‘r

MARS: „Wierna Rzeka".
MASKA (Leszno 70); „Żółty skarb" 

i „Baron cygański".
METRO: „Będzie lepiej" i dodatki. 
MEWA: „Krwawe perły" : „Zielony 

sygnał".
MUCHA (Długa 10): „K usidelka  
i Strad ivari";

XASKIE U1VU ęz.y»*• , .jji. .
„San Francisco" i m'" 1

RAJ: „Pod dwu-ma „ ,
datki. .

RIALTO: „Koniec Pa‘u Jitył 
RENA (Długa «) : 

i „Antek MańkO-GresW , 
RIVIERA: „Glos I " ®1 ' 
ROMA: „Mały czarodz^Uj^w'-" 
IcOXY: „Barbara Rad-41 e,((

kHlorowe dodatki. \V'e ,9^
SOKÓŁ: „Narzeczona z 
SORENTO: „Żona c*y AJ'

i „Gra o kobietę". . 
STYLOWY: „Ziemia 
STUDIO: „Władca" * * f a f 10 
ŚWIATOWID: „KapRa”
SFINKS: „ślubowanie - 
ŚWIT: „Skowronek". a
ŚWIAT: „Srebrna ‘° rp ^

chana rodzinka". i ® j
TON: „Rozkaz Nr. J3 
UCIECHA: „Dama pa
UNIA (Dzika 9): »Kr I**

i rewia.
VICTORIA (M arszałK 

„Atak o świcie"

?edal<tor odoowiedzialny: LUDWIK WINTEKOK. Odbito w daukarni Sp. Nakładowo Wydawniczej ^Robotnik", W ar*z«w «,^*


